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N O W I N Y  N A U K O W E .

A k a d e m i e , u n i w e r s y t e t y ,  t o w a r z y s t w a  i  z a k ł a d y .
Posiedzenie C esarskiej A kadem ii nauk. D nia  

i f  kwietnia. P.  Akademik Grefe czytał rozprawę:  
Comparatio linguarurn: graecae et ia/inae cum  
slavicis dialectis. P ars gram m atical de conjun- 
etione verhi. P .  Prezyden t ,  przy swojem przełoże­
niu pod dniem 5o m arca ,  przys ła ł  konferencyi 
dostawioną sobie przez Dy rek to ra  Depar tamentu 
inzenierów,  J W .  Hrabię  K .  J .  O pperm ana  cząst ­
kę  drzewa gwajakowego, k tó re  się ma użyć d o ł o ­
żą pod bieguny w fabryce  prochu,  a sarne 'b icniny 
mają być zrobione z miedzi. P. Prezydent  p rzek ła ­
da Akademii zająć się wyśledzeniem własności t e ­
go drzewa, i rozwiązać pytanie: azali nie trzeba się 
obawiać,  iżby tarciem tych biegunów nie wprost  te­
go drzewa, ale trzęsieniem, i ciśnieniem machiny 
uzywaney do robienia prochu , nie powstawały  i -  
skry?  P .  .Sekretarz dożywotni  uwiadomił,  iż k a ­
w a łe k  ten drzevva gwajakowego kommunikował  
ł a n u  H e sse , k tóry je rozłożywszy chemicznie 
pr zekonał  się, iż ouo rzeczywiście zawiera w so­
bie więcey k rz em io n k i , niżeli  inne.  Dalsze śle­
dzenie : może-li tarcie lub  uderzenie miedzi o 
drzewo gwajakowe wydawać cieplik dostateczny 
dla uczynienia explozyi? pnruczono P P .  A k a d e ­
mikom: Parrotow i i Hamelowi. _  Pi P re zyden t  
przełożeniem swojem, pod dniem 5 kwietnia uwia­
domił  konfe renc ją  o Nayłaskawszem C e s a r z a  J e ­
g o m o ś c i  zezwoleniu n a  to, iżby mongolska gram- 

. matyka,  P.  Szm ita  była poświęconą Naywyższemu
J e g o  C e s a r s k i e y  Mości Imieniowi  C z j t a n ó k o m -
m um kacyą  P.  Naczelnika czarnomorskiego Depo- 
kar t ,  Podpółkownika  Kumaniego , pod d. 25 mar­
ca , przy którey on przesyła Akademii dzienniki 
postrzeżeń meteorologicznych, robionych w JSi-
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kołajew ie  i Sew astopolu , w grudniu  1829 roku , i 
•w styczniu i 83o , łącznie z ogólne ni obeyrzenietn 
postrzeżeń,  czynionych w całym W y r o k u .  P .  M e r - 
ten s  złożył pismo, w którem wyjaśni ł  wszystko, 
co dotąd było uczynionem w celu rozklassyl' iko- 
wania i dokładnieyszego poznania morskiego po­
rostu  (algae). W i e l e ,  zwłaszcza podczas swojey po­
dróży naokoło świata , zaymując się tą częs'cią l»o- 
tan iki ,  P.  M e rte n s  z a m ie rz y ł , w prędkim czasie, 
w ydać  swoje badania nad tą klassą. Dzieło to bę­
dzie wychodzi ło  sposzytami, z k tórych każdy b ę ­
dzie w sobie zawiera ł  po 1 gatunku porostu; wszyst­
k ich  takich  sposzytów wyydzie do i 5stu. P .  M e r-  
ten s  z łożył  li tografowane rysunki  do pierwszego 
sposzytu , mającego zawierać 9 gatunków porostu 
z rodzaju A g eru m .  Akademija,  uważając to przed­
sięwzięcie za bardzo pożyteczne,  zgodziła się przy­
jąć na siebie koszta wydrukowania  tego dzieła. 
P. Sek re ta rz  dożywotni  złożył przysłany od P. Je -  
nera ła -M ajo ra  B a z e n a  rękopism,  pod nazwaniem: 
JSouvelle dem onstra tion  du B in ó m e de N ew ton  
p o u r  le cas de Pexposant en tie r  et p o s itif, iride- 
p en d a n te  de la theorie des p erm u ta tio n s et des 
com binaisons. B a r  M . le G eneral-M ajor B a za in e . 
Pękop i sm  ten , przeyrzariy przez P p .  A ka dem i­
ków,  K ollinsa  i N ussa  , został uznany za godzien 
uwagi  wszystkich ,  którzy się zaymują wykładaniem 
początkowych części matematyki.  P. Sekretarz do­
żywotni odczytał  list P.  Jenerała-Majora B a zen a ,  
przez  k tóry  on poddaje sądowi Akademii dołączo­
ny przy tym liście rękopism swóy, pod nazwaniem: 
S u r  les m achines a vapeur. Kró tk ie  tego rękopi-  
smu obeyrzenie było czy tanem przez P. Jenerała.- 
Majora B a z e n a  na ostatniem publicznem posiedze­
niu Akademii  nauk. T a  rozprawa oddana do przey- 
rzenia P P .  Akademikom K ollinsow i i B a rro to w i , 
k tó rzy  o tern przeszłą swoje zdanie.

D n ia  28 kw ietn ia . P .  Akademik T rin ius  czytał  
rozprawę:  G ram inum  g en era  quaedam  speciesque  
com plures descriptionibus novis illu stravit G. B .
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Trinius. C ontinuatio. G enera  M elica , B r iza , En~ 
selenia , P o a , Cotpodium , l/niola , E ra g ro stis . P .  
Sekre tarz dożywotni  odczytał  przełożenie,  z dnia 
23 k w ie tn i a ,  przez k tóre P .  Sprawujący obowią­
zek P rezyd en ta ,  na skutek rozkazu,  JO.  X i ę c i a , 
Minis t ra  oświecenia narodowego, przysyła  ku roz­
pat rzeniu  Akademii szczegółowe programma kursu 
rachunków prawdo-podobnych Magistra W i l e ń ­
skiego Uniwersytetu,  P . Rewkowskiego. Konferen-  
cya poruczyła P. O strogradzkiem u  roztrząsnąć to 
programma,  i przesłać' o niem doniesienie.  Czyta­
no kommunikacyą pod dniem 25 kwietnia  , przez 
k tórą  Departament  handlu wewnętrznego prosi kon- 
ferCncyi wyświecić zewnętrzne znaki1, po których-  
by można było odróżnić drzew o kampeszowe od si- 
niego sandału; którelo dwa ar tykuły , ipodług nowey 
taryffy,  podlegają różnym cłom, i często się między 
sobą mieszają. Kopija ley kommunikacyi oddana na 

* rozpatrzenie P P .  Akademikom: Trin iusow i i H a -  
rnelowi. P .  Akademik B e r  uwiadomił,  że przey rzał  
przys łany od P  T u rcza n in o w a  , i  I r k u c k a ,  zbiór 
entomologiczny, i doniosł ,  iż składa się on ze 160 
chrząszczów ziemnych.  P .  B e r  mniema , iż ten 
zbiór przys łany daje P.  Turczaninow i nowe p ra ­
wo do wdzięczności Akademii.  P .  Akademik K u p -  

f e r  złożył drugą część swojego doniesienia o po­
dróży na K a u ka z , zawierającą magnetyczne jego po­
strzeżenia w tamecznych stronach,  i czytał  z niey 
W’yjątek,  k tóry  postanowiono wydrukować w biuł -  
le tynie  wiadomości naukowych, na końcu nowych 
pamiętników Akademii.  P . M e r  tens złożył notatkę 
następującego brzmienia: Mieszkańcy wysp oceanu 
SpokoynegO czynią w europeyskiey cywilizacyi  po­
stępy daleko większe,niżeli  narody na wielkich czę­
ściach świata stałego lądu. Zaymujaccy się połowem 
wielorybów Angl icy i Amerykanie,  którzy,  w cza­
sie swego podróżowania po oceanie Wie lk im ,  zwie­
dzają większą część ty ch  wysp,  przyw ożą do nich 
mnóstwo wyrobów kunsztu i przemysłu europey- 
skiego. Można prawie  od razu oznaczyć ten czas
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w którym dawnieysze  kunsztowe wyroby tych  
dzikich będą należały  do liczby naywiększyeh 

>■ rzadkości.  Nawet  i teraz prawie  niepodobna zna­
leźć na wyspach Sandwiskich tych  wyrobów,  które 
podczas swojego zaprowadzenia , przed 5ociu lat, 
b y ł y  w powszechnem używaniu.  Za różne części 
tych  wyrobów płacą teraz po 5oo talarów hiszpań­
skich, a nawet  i tak z t rudnością można ich dostać 
za tę cenę. Fab ry k i  europeyskie usiłują nabywać 
■wszelkiego rodzaju wyroby tamecznego przemy­
słu,  a wyższość, którą wyspiarze z uszanowaniem 
przyznają wyrobom tych fabryk nad swojemi, nie 
dozwala rozwijać się wynalazkowemu duchowi  
t y ch  dzieci przyrodzenia.  P .  M ertens  mniema, iź 
dla historyi  ludzi w powszechności ,  a mieszkań­
ców Oceanu Południowego w szczególności, było­
b y  nader  ważną rzeczą zbieranie tego wszystkie­
go, co się ściąga do stanu tych  narodów,  przed 
wprowadzeniem do nich świat ła europeyskiego. 
T ą  myślą pobudzony P.  M e r te n s , w  czasie swey 
podróży naokoło świata,  s tara ł  się, ile mógł ,  na­
gromadzić przedmiotów,  odnoszących się do domo­
wego tych wyśpiarzy pożycia, i zdołał  zebrać do­
syć znaczną ko l l ekcyą ,  tym bardziey  inleressują- 
cą,  iż ten gorl iwy naturalisla,  wspierany pornyśl- 
nemi  okolicznościami, poznał wcale dokładnie nie- 
ty lko  użytek , jaki ci mieszkańcy niegdyś czynili  
sobie z tych przedmiotów,  ale też same przyrodzo­
ne  w y r o b y , z k tórych one były  przygotowane.  
T ęt o  kollekcyą P .  M e rte n s  składa w darze dla A-  
k ad e m i i ,  prosząc o poczytanie tey kol lekcyi za 
osnowę oddzielnego muzeum, w ktoremby się ł ą ­
czyło to wszystko , co posiada Akademija ściągają­
cego się do odzieży , b ron i ,  domowych sprzętów,  
ozdób, i t .  d., dzikich l u d z i ,  i k tóregoby część b y ­
ła poświęconą wyspom Oceanu Południowego. P. 
L i t k e , pragnąc dopomodz temu p la now i ,  pozwo­
l i ł  P .  M ertensow i wybrać  z własnego swego zbio­
r u  to wszystko, co może posłużyć do uzupełnienia 
tego nowego muzeum. K o n fe re n c y a , jednomyślnie
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uznawszy plan P .  M e r  tens a  za dobry i chw a le ­
bny, przyjęła dar  jego z wie lką  wdzięcznością, w in ­
ną  bezinteressownemu usi łowaniu i gorliwości 
szanownego jey cz łonka,  i prosiła go takoż o o- 
świadczenie P . L i tk e  jey serdecznego podziękowa­
nia. P. Sekretarz dożywotni  złożył  przysłane od 
P .  K itli  ca , naprzód: rozprawę w rękopismie,  pod 
nazwaniem:  Ueber die K ogel der In se lg ru p p e  von  
K onin  sima, beobachtet zu  M n fa n g  M a j , 1 8 2 8 ; i po- 
wtóre:  szczegółowy spis wypchany ch  zwierząt,  oraz 
z'wierząt zachowanych w spi rytusie , które p rz y­
wiózł  z podróży swojey naokoło świata,  i  złożył  
w  darze dla Akademii .  Tem i  wypchanemi  zw ie­
rzę tami  s ą : ió gatunków ssących , we 24 mo­
delach ; 3 i4  ptaków gatunków , w 7 54 modelach.  
Oprócz tego w spirytusie : 5 ssąc ych , 1 ptak , 
1 1  z iemno-wodnych,  około 5 o ryb,  i wielką l iczbę 
roślin, zebranych w  K am cza tce . Konferepcya po- 
ruczyła swojemu Sekretarzowi  oświadczyć P an u  
K itlicow i nayżywsze jey podziękowauie za t en  
p i ękny  dar,  przez k tó ry  muzeum akademickie o- 
trzyrnało tak ważne powiększenie.  Dzieło zaś P .  
jK itlica  oddano P.  B erow i, w celu udzielenia o niem 
swego ł zdania. P. Sekre tarz  dożywotni czytał  l ist  
P .  P ostelsa  , Mineraloga i Malarza przy w ypra ­
wie  P. Kap i t an a  floty, L i t k e , przy którymlo l i ­
ście przesyła on geognostyczną kol lekcyą z 332  
modelów , ze szczegółowym opisem i swóy pugi la­
res  z 4 i5s tu rysunkami .  W  tymże czasie, P .  S e k r e ­
tarz dożywotni  złożył przys łany od P . M ichayło~  
\va, k tóry ,  jako malarz, towarzyszy wypra w ie  na 
korwecie  M a ile r  , pugi lares z 4ymiu rysu nków ,  
wyobrażających  różne widoki ,  por t r e ty ,  domowe 
sprzęty,  i t. d. Wszystkie  te dary  konłerencya przy­
jęła z nayżywszą dla ich sprawców wdzięcznością. 
Czytano list  P .  Ka p i tana  floty, L itk e , w k tó ry m  
kommunikuje on główne wypadki  z post rzeżeń nad 
s tałym pe rpendykułem , uczynionych przez niego 
w  różnych mieyscach, jakoto : na obserwatoryum 
W G reenw ich , w W a lp a r a iz o , na  wyspie S itka ,



w porcie Pel ropawłowskim,  na wyspach : P a ła ­
nie, G uaganie , Boninie., s. H e le n y , i, wreszcie, ną 
obserwatoryum Sanktpetersburskiem.  Postanowio­
no ten list wyd ru kow ać  między naukowenii  wia­
domościami w wyd awanych przez Akademią pa ­
miętnikach.  Czytano list P .  Z o m m erc i, Doktora 
filozofii w B ra u n szw e y g u , przy  którym przesłał  
Akademii ro z p raw ę :  Nova, omnis om nino aequa- 
tionis solutionem  com plectens ra tio  , in sex  p r i-  
m is grad ibus p ra ev ia  hac d iscep ta tiuncu la  proba- 
tu r  ab inventore Herd, de Som m er. Przeyrzenie 
tego rękopismu poruczono P P .  Akademikom: K ol- 
linsow i i Fussowi. P P .  Akademicy:  P a rro t, K up-  
f e r  i B uss  , za zgodą P. Sprawującego obowiązek 
P rez y d en ta ,  przełożyli ,  aby P.  Professora H a n -  
sten a  wybrać  na zagranicznego honorowego człon­
ka  A k a d e m i i , z okoliczpości nkończoney przezeń 
podróży,  w celu magnetycznych postrzeżeń w Ros- 
syi. W y b ó r  ten, po przewotowaniu,  jednomyślnie 
został potwierdzony przez wszystkich  członków 
konferencyi.  (G. Ś. P .)

N a d zw y cza yn e  posiedzenie ogólne T ow arzystw a  
K rólew skiego W a rsza w sk ieg o  P rzy jac ió ł N a u k , 
dnia O czerw ca tSoo r. z pow odu p rzy b y c ia  B a ­
rona H u m b o ld ta .

I .  Prezes  To wa rzystwa  zagaił posiedzenie na ­
s t ę p u j ą  przemową w języku francuzkirn: „ M o ­
ści Panowie  ! zgromadziłem was w dniu dzisiey- 
szytn , ażebyście mieli przyjemność w gronie wa- 
szem uyrzeć szanownego męża,  k tó ry  t rzy  części 
świata naszego zwiedzi ł  i * większą korzyścią jak 
poprzednicy jego dał  poznać narodom , co rozma­
ite strefy kuli ziemskiey nayuzytecznieyszego i 
Haywzniośleyszego posiadają , a co przed jego przy­
byciem nie było im znane.

Chcie l ibyśmy, szanowny Baronie ! rozprawiać 
przed tobą o godnych ciebie przedmiotach.  Jestże 
ałoli w naukach lub umiejętnościach co, czegobyś
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nie  znał  albo czegob yś  nie s łys za ł ,  zwiedzając roz ­
mai te  uczone  T o w a r z y s t w a ,  które,  podobnież jak 
rov. zaszczytem dla s iebie p oc zy ta ły ,  u mieśc ić  Cię  
w  l iczbie cz ło n k ó w  sw o ic h

Choc iaż  u s t aw y  nasze rozkazują nam w  p o l ­
sk im ty lko  o d zy w a ć  się  języku; ods tępujemy t y m  
razem od po mien ionego  przepi su.  W z y w a m  H r .  
Siera kow sk ieg o ,  ażeby  c h c i a ł  odczytać  pismo s w o ­
je do Ha m m e ra ,  cz łonka  naszego  w  W i e d n i u ,  o a-  
tła 38c h  X V  wieku;  a potem zaproszę czc igodnego  
Barona,  ażeby  pobłażające rz uc i ł  oko na z b i o r y ,  a 
sz cz eg ó ln ie y  na skamien ia łośc i ,  św ie żo  znalez ione  
w  Po lsc e .  W z y w a m  r ó w n ie  ko legę  S ek re t a r za  ,  
aż e by  w  roczn ikach zapi sa ł  ten dzień,  nader  c h l u ­
b ny  dla T o w a r z y s t w a  naszego,  ”

11 .  Koleg a  S i er a ko w sk i  czyta ł ,  mające s ię  przez  
n ie g o  p rze s ła ć  H a m m e r o w i  uwagi  nad kartą jeo -  
graficzną,  k tórą Don  Fr .  Mau ro  w  roku  i4 4 o  s p o ­
rządz i ł  w  W  e n e c y i  sposobem m i n i a t u r y ,  na par-  
gamini e  w ie l k oś c i  t rz ech  łok c i ,  i  K r ó l o w i  P o r t u ­
g a l s k ie m u  of iarował .  S ła w n a  ta karta z klasztoru  
de Murano została przenies ioną do b ib l io tek i  W i e -  
d eu sk ie y .  Przez  swoję s t aro ży tn ość  , ksz ta ł t  i spo­
strzeżenia nad nią uczynio ne  , mogła  zająć Baro na  
Hu mb old ta  , jakoż zn a laz ł  pracę  ko leg i  S ie r a k o w ­
sk iego  dla l i i s toryi  j eograf i i  uż yt eczną .  D z i e ł o  u -  
czone  o t e y  karcie  j eograficzney przez  żyjącego  
dotąd kardynała  P l a c i d o  Zurla  napisane  i w  W e -  
n e c y i  1 8 0 6  r. d ru ko w an e ,  H u m b o l d t o w i  b y ł o  zna-  
n e m ;  l e c z  S i er a ko w sk i  o d k r y ł  w  t e y  roz pr aw ie ,  
którą  cz yt a ł  o pomien ioney  mappie,  l i t e rac k i e  m i -  
s ty f i kac ye ,  k tóre  panujący cz y n i l i  nawzajem,  p r z y  
o d k r y c iu  k o m m un ik ae y i  i brzegów i n n y c h  część i  
św iąta, dla posiadania i c h  w y ł ą c z n e g o ,  i u kr y c i a  
niejako c a ł e y  rozległości  t y c h  p r z e s t r z e n i ; czego  
Zurla nie dostrzegł .  To  odebraniu  o d p o w ie d z i  
H a m m e r a ,  k t ó r e m u  spostrzeżenia swoje ko l .  S i e ­
ra k o w sk i  dla sprawdzenia  p rze s ła ł ,  i  d z ie ło  Zu r-  
li i  swoje  spos trzeżenia  T o w a r z y s t w u  z ł oż yć  o-  
św ia d cz y ł .  B a r o n o w i  H u m b o ld to w i ,  d la  jego bra-
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ta, wielce biegłego w znajomości starożytnych ie. 
zykow , ofiarował  kolega Sierakowski  fac-sim ie 
zrobione w Neapolitańskiey bibliotece , z n a p i s u  
na papirusie,  charakterem i językiem gockim. Da r  
ten mile przyją ł  Baron Humboldt.
ł r  1{I V , ? ah? ł  ? ł0s w >?z>'ku 1‘ ancnzkim Baron 
Humboldt  podziękowawszy Prezesowi , za łaskawe 
dla piego wyrazy,  1 odstąpienie od przepisów: a- 
zeby prace Towarzystwa mógł  zrozumieć i n a ­
wzajem w ninieyszey przemowie być  zrozumia­
nym przedsięwziął  mówić (chcąc ąię jako czło­
nek  I owarzystwa,  z obowiązku swego wywiązać),  
o górach wulkanicznych:  bądź gorejących jeszcze 
bądz juz w y g a s ły c h ,  w znaczney odległości od 
brzegów morza; bo na 72, do tioo mil fran leza-
7 C Vł  rPi.:yWał i0h wielk°śc', liczbę i pos tać,  
sk re sh ł  budowę zewnętrzną lądu Azyi, porówny-
•wająo ją z lądem Ameryki.  Wym ownie  zdawał  
sp rawę  z os tatmey podróży, którą odbył w części 
Azyi pod ber łem  Bossyyskiem zoslajacey. Z za­
dziwiającą lokalnośoią pamięci,  wspominając wa-  
znieysze okolice 1 nneysca , zastanawiał sie nad 
wysokością gor az yatyckich,  nad położeniem gór 
Wulkanicznych w środku Azyi  , porównywał  je 
z wulkanami  w głębi Ameryki ,  dowodząc: że z mo­
rzem kommumkacye podziemne mieć muszą; cho­
ciaż bowiem tak daleko od morza lub ogromnych 
jezior leżą, samo jednak ich  pałanie teraźnieysze 
łub dawne o tein przekonywa.  Łańcuch podo­
bnych wu lkanów przecina pasmo gór zwyczay- 
n y c h  me wulkanicznych.  Wspomniał  jak n iektó­
rych gor wysokość znalazł  niższą nad powszech­
ne mniemanie ,  równie jak czynione przez nieo0 
wymiary , inne góry znacznie okazały wyższemi 
Następnie opisał położenie morza Kaspiyskiea-o i 
jego okolic. Zas tanawiał  się nad jednostaynościa 
nasypowego g runtu  pobrzeżow tego morza . k t ó ­
re  się do 4oo wiorst  na około rozciąga, i nic zay- 
mującego dla oka badacza nie przedstawia.  N a d ­
mieni ł onadzwyczaynizkiem położeniu jego, wzglę-



dem mórz i n n y c h : ho chociaż pobrzeźa  tego m o ­
rza  wznoszą się na około dosyć w yr aźnie  i c ia - le  
'v  miarę jak s,ę od wody oddala;  mimo to odsunąw-I 
szy się od morza  Kaspiysk iego  na 4oo wiors t ,  jeszcze 
się podróżujący  znayduje  n iŻ ey ,  aniżel i  zwierc ia ­
d ło  oceanu Atlantyckiego .  T a k i e m u  położeniu p r z y ­
p is y w a ł  panowanie  tam us ta w ic zny chb ur z ,  k tó re  na  
mo rzu  Jvasp iyskiem nie dozwalają żeglugi ,  za p om o­
cą o k r ę to w  żaglami opa t rzonych .  Sk o ń czy ł  m o ­
w ę  swoję uwagami  nad górą  A ra ra te m ,  do k t ó r e y  
sp o w o d o w a ły  go odłamki  t e y g ó r y ,  od Nayj a śn ie y-  
szego Cesarza i K r ó l a  Naszego w  darze  o t r z y m a ­
ne ,  k tó re  na p i e rw sz y  rz u t  oka domyślać  się k a ­
ż ą :  ze t a g ó r a , a c z k o lw ie k  bardzo  w y s o k a ,  b y ł a  
k ie dyś  w u lk anem ,  gdyż w i e r z c h  jey do znaczney  
wysokości  sk łada  się z czarney  l a w y .

I V  Kol .  Ja ro c k i  w  języku  n iemieckim w y s ta ­
w i ł  obraz W o ł y n i a  i Po dol a .  M ó w i ł  o znaczney 
l iczbie skamienia łości  rozm a i ty ch  c ia ł  m or sk i ch  i  
z w ie rzęcy ch  zn a y do w anych  w t y c h ,  pod w z g lę d e m  
n a u k o w y m  mało  zwiedzany ch ,  k ra jach ,  gdzie ze­
szłego lala t r z y  miesiące s t ra wi ł .  Opisa ł  r ó w n i n ę  
feapanowską  na północ  K r z e m i e ń c a  położona , 
skrap ia ną  przez rzekę  I k w ę ;  k t ó r e y  po w ie rz c h n ia  
do t r z e c h  łokc i  głębokośc i  obfi tuje w  p o k ł a d y  
(geody) krzemienia ;  w k tó ry c h  p r z y  rozbi janiu n a  
sk a łk i  k a rab i now e ,  znaydują się rozmai te  sk a m i e ­
n ia łości .  W  dowód tego pokazał:  a) w  d w óch ro z ­
b i t y c h  b r y ł a c h  krzemienia  po jednym u t k w i o n y m  
jeż o w c u  (Tch inus  seriałis); b) w d w ó c h  także  b r y ­
łach  po jednym zębie rek ina  r z a d k ie y  p ięknośc i;  
c) w p ięc ioca lowey b r y l e  3 s e rd u s z n ik ó w  ( s p a t a n • 
gus); U) w  małym krzemieniu  dobrze zach o w an a  s e r -  
p u l ę  sękatą:  e) w  i nney  p i ę k n y  e x e m p l a r z  m u s z h  
z rodza ju p iu g io s te m a  sp in o sa ; / )  na d w ó c h  bokach  
k rzemi en ia  przy leg łe  d w a  k a w a ł k i  zaginioney  m u ­
szli ca tillus:  g)  k r z a k  z w ie r z o k r ze w u  s ia tn icy  re -  
te p o ra  szesć cal i  dłngi ,  cz te ry  cale szeroki ,  tak w y ­
p e łn io n y  massą k r z e m i e n i a ,  że wszys tk ie  z w r o ­
ty  b laszek  żwsierzokrzewa,  są z ew ną t rz  widoczne-
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W r c h w i l i  znalez ien ia  go, p o k r y t e  b y ł y  z w i e t r z a ­
ł e m  wapne m,  oczyszczone t ro sk l iw ie  s tanowią e- 
:xemplarz  r z a d k ie y  piękności .  Zas t anawia ł a  B a r o ­
na  Hum b o ld ta  wiadomość  o K r z e m i e ń c u , wśród  
gó r  o 200 ło kc i  nad poziom I k w y  wznie s io nyc h ,  
z musz lowatego  wapiennego  kamienia  złożonych , 
gdzie ,  k i e d y  w  przesz łym r o k u  na przedmieśc iu  
p ó ł n o c n e m  kopano s t u d n i ą , w  podriożku jedney  
g ó r y ,  po w iększ ey  części  z muszel  m or sk i ch  zło- 
ż o n e y ,  w  g łębokośc i  28 ło kc i  znaleziono k ie ł  sło­
n i o w y  r z a d k ie y  piękności ,  złożony w  zb iorach l i c e ­
u m  K rzem ien ieck iego .  P ie rw s z y  to podobno p r z y ­
k ł a d ,  ażeby  pod lak  wie lk im po k ła d e m  muszel ,  zbi­
t y c h  w skałę,  zna ydo w a ła  się kośó zwierzęcia  ssące­
go.  Z ł o ż y ł  w of ierze Humbold towi  kol .  J a r o c k i  dwa 
k a w a ł k i  t ego k a m i e n i a ,  jeden z wi e rz cho łk a  ig8 
ło kc i  w y n os zącey  góry ,  d rugi  z g łę b i  samey s tudni .  
N akon ie c ,  okaza ł  nayc iekawsze  na Podo lu  zebrane  
sk am ie n ia ło śc i , do nav drob ni eys zyc h  na leżące,  jako- 
to: r im u ta  J ra g i/is , buliria jo n k a ir i , s id ero liles  cu l-  
citro p o id a s  i m eló n ią  sp la r ica  i r z adk i  exemplar / ,  
os t ryg i  k l in ow a te y ,  na k tó re y  z n a j d u j ą  się r u r k i  
se rpul i .

V. K o le ga  Sk ro d zk i  o f i a rował  H u m bo ld to w i ,  
k a r t ę  meteorologiczną stol icy K r ó l e w s l w a  Po ls k i e ­
go,  czyl i  obraz  odmian  powie t rz a  , wys t awia jący  
g ra f i czn ym  sposobem nayważnieysze  w y p a d k i  do­
s t r zeże ń  m e te o r o l o g i c z n y c h ,  c z y n io n y c h  w  W a r ­
szawie od i 8o3 do 1828 r o k u  przez ko legę A n t o ­
n ie go  M ag ier a .  T ab e l l ę  tę oldicz.ył i u łożył  k o l e ­
ga Jas rzębsk i  z do łączeniem osobnego objaśnienia,  
po t rzebnego  do użyc ia  tey  ka r ty .  Ra d  b y ł  l ey ofie­
r z e  H u m b o l d t ,  i ośwńadczył,  że mu będzie p o t r z e ­
bne  do dz ie ła  o l in iach  r ó w noc ie p ł ych  (des l ignes 
isoihermes),  nad k tórego  drug iem i obs ze in ieyszem 
w y d a n i e m  pracuje .

V I .  K o l e g a  Majewski ,  k t ó r y  zb ie r a  m a t e r y a ł y  
do h is lo ry i  k r y t y c z n e y  S ławian ,  i c h  p o b ra ty m ców ,  
i  A m e r y k a n o - H u n n o - T a t a r ó w ,  od 1027 ro k u  przed  
na ro dzen ie m  Chrys tu sa ,  aż do wcięcia K o n s t a n t y -
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nflpoln , cz y l i  i 453 e r y  C h r z e ś c i a ń s k i e y , o ś w i a d ­
c z y ł  B a r o n o w i  H u m b o l d t o w i : że c z y t a ł  dzie ło  o 
A m e r y c e  p rze z  k o le g ę  V a t e r  1816 r. z e b r a n e ,  H u m ­
b o l d t o w i  p r z y p i s a n e  ; t u dz ież  d z i e ło  s k r ó c o n e  B a ­
r o n a  Cu v i e r  • D i sc o u rs  s u r  le s  r e v o lu tio n s  d e  la  s u r - 

f a c e  d e  G lobe  1825, w  k tó r em ,  a m ia n o w ic i e  na s t r o ­
n i c y  2g4 A u t o r  m o c no  się  o p i e r a  na d z i e l e  w a ż n e m  
l a b l e a u  d e s  fo r r p a t io n s  geólogi< jues d a n s  P o r d r e  da  * 
l e n r  s u p e r p o s i t io n  p a r  M r , "sH exa n d rc  d e  H u m ­
b o ld t. S t a r a ł  się ko le ga  M a j e w s k i  z r o z u m i ę ć  t e o r y ą  
naszego g lobu ,  w B e r l i n i e  p rze z  tego uc z o n eg o  m ę ­
ża w y k ł a d a n y .  C z y t a ł  u w a g i  H u m b o l d t a  m i n i s t r a ,  
n a d  d z i e ł a m i  w  s a m s k r y p c i e  og łoszonein i  o l i czb ie  
d u a l n e y ,  u S ł a w i a n  u c z o n y c h  z a p o m n i a o e y ,  lecz u  
g m i n u  d o t ą d  z a e h o w u j ą c e y  się.  W s p o m n i a ł  o ś w i e ­
żo o d e b r a n e m  d z i e l e  w  s a m s k r y p c i e  , z bog a t eg o  
x i ę goz b io ru  K r ó l a  J m c i  P r u s k i e g o  w r .  z. w y d a n e m .
VV o d p o w i e d z i  s w e y  w y r a z i ł  Ba ro n  H u m b o l d t  : że 
b r a t  jego m i n i s t e r  po św ię ca  się f i lo log i i ,  z a j m u j e  
s ię  s a m s k r y l ó m ,  r ó w n i e  jak w i e l u  u c z o n y c h  p r u ­
s k i c h  , że p r o l e s s o r  s a i p s k r y t u  B o p p  w i e l e  d z i e ł  
w  s a m s k r y c i e  w y d a ł  ; że IValus  jego w y s z e d ł  po  
r az  t r z e c i  nu w i d o k  p u b l i c z n y ,  a kończ ąc  s k ł a d n i e  
s a m s k r y t u ,  w i e l e  u ł a m k ó w  ze s t a r o ż y t n e y  t e y  m o ­
w y  ch c e  u m i e ś c i ć :  l ecz  z b y w a  na  d o k ł a d n y m  s ł o ­
w n i k u  tego d i a l e k t u  . są t r u d n o ś c i  w  c z y t a n i u  i  
w y m a w i a n i u .  N a  to o ś w i a d c z y ł  kol .  M a j e w s k i ,  że 
d a w n e  m a l e r y a ł y  swo je  do  g r a in r n a t y k i  t e y  m o w y ,  
p o d ł u g  P .  Bo pp  p o p r a w i a  ; jego d z i e ł a  , m i n i s t r a  
H u m b o l d t a  i i n ne  w  t y m  p r z e d m i o c i e  już posiada ,  
l u b  zap i su je .  N a d m i e n i ł  p r z y t e m ,  że i m y  m a m y  
d r u k a r n i e  s a p j s k r y l u  , a l e  że t a k o w a  p o d ł u g  w z o ­
r ó w  g r a m m a t y k  P a n a  K a r a i  w  S e r a m p u c z e .  p o d ł u g  
b a d a ń  a z y a l y e k i c h  1 p r o p a g a n d a  do F r a - P a u l i n o ,  
p r z e d  20 l a t y  za u ż y c i e m  m n i e y  b i e g ł y c h  k r a j o ­
w y c h  a r t y s t ó w  rozpo czę tą ,  w z o r a m i  b e r l i ń s k i e m i  
u z u p e ł n i o n a ,  co do D i e w a  N ag a ry ,  b e r l i ń s k i e y  n ie  
o d p o w i a d a .  T w i e r d z i ł  daley :  że w u s t a c h  S ł a w i a -  
n i na .  s a m s k r y t  p rze ch od z i  w  b r z m i e n i e  w ł o s z c z y ­
z ny .  Z u p r z e y m o ś c i ą  s ł u c h a ł  B a r o n  H u m b o l d t  ty c l i



doniesień , i cieszył się z usiłowań kolegi Majew ­
skiego w tym przedmiocie.

Następnie okazywano Humboldtowi  zbiory T o ­
warzystwa.  Kol .  Jarocki  zwróci ł  jego uwagę , na 
przedpotopowe dwie g łowy nosorożca dwurożne­
go, i dwie głowy bonaza, gatunku wołu.  Inspektor  
biblioteki okazywał chorągiew przez Sobieskiego 
zdobytą; przez Dąbrowskiego w Lorecie odzyska­
ną i xiązkę, która temu Jenerałowi  w  bitwie oca­
l i ła życie, jego zbrojownią Towarzystwu ofiarowa­
ną, bóztwa indyysko-mongolskie,  wydobyte  w Ba ł­
cie, i imię osobliwości, które go zająć mogły.

VIII.  Nastąpił  obiad składkowy dla uczczenia 
Humboldta,  na k tórym znaydowal i się obecni w s to­
l icy członkowie Towarzystwa:  honorowi,  czynni,  
przybrani  i korrespondenci.  Na tym obiedzie wznie­
sione zostało przez Brezesa Towarzystwa zdrowie 
Barona Humboldta , na które odpowiadając temi  
odezwał  się słowy: „Dozwólcie panowie ,  ażebym 
im złożył hołd  naywyższey wdzięczności,  za c h l u ­
bne przyjęcie mnie w  tey  starożytney stolicy , 
w którey (pod tarczą dobroczynnego rządu i wspa­
niałomyślnego Monarchy,  k tó ry  niedawno jeszcze 
p rz yzw a ł  mnie i zwiedzić dozwolił  obszerne swe 
państwo),  wznoszą się koleyno tak piękne i tak 
ś lachetne instytucye.  Miło mi oświadczyć moję 
wdzięczność, szczególniey temu weteranowi  waszey 
c h w a ły  narodowey pod względem naukowym , 
k tó ry  oddając cześć pamięci nayznakomitszego a- 
stronoma, w ynurz y ł  nayślachetnieysze,  z serca po ­
chodzące myśli; nadał  im, ile tylko szczęśliwe n a ­
tchnienie wyrazom ludzkiey  mowy udzielić może, 
wdzięku i mocy.”

P rospekt na Slównik E ncyklopedyczny . W  obe­
cnym składzie towarzyskiego życia , wielost ronne 
wykształcenie umysłowe stało się niemal powsze­
chną potrzebą. — Każdy kto dzisiay skutecznie 
chce działać bądź w małym bądź w  obszerniey- 
fzym zakres ie ,  kto chce należycie sądzić czyny,



—  i 8 i

przedsięwzięcia i pomysły drugich lu dzi ,  kio za­
mierza doskonalić sztukę lub daley pomykać g ra ­
nice  jakiey umiejętności;  musi p ierwey umieć wie­
le rzeczy,  musi je znać i rozważać pod wielora- 
k iem i  względami. Trzeba  mu zebrać w myśli i o- 
garnąć pamięcią ważnieysze stosunki społecznego 
ż y c i a , stanowcze wypadki  umysłowych badań 
w rozległey dziedzinie nauk,  i pojedyncze usiło­
wania znakomitych mężów w dziejach ludzkości.  
Wrodzon a przytem i zbawienna ciekawość um y­
słu naszego chce być we wszystkiem zaspokojona; 
przez nię we wszystkiem pragniemy postępu; o- 
na byt nasz pomnaża , rozprzest rzenia i uzacnia. 
£e oprócz nauk połączonych ściśle z powołaniem,  
jakie sobie obieramy, lub do jakiego wezwani  je­
steśmy w społeczności, staramy się jeszcze o naby­
cie chociażby powierzchowne ubocznych i różno­
rodnych  z sobą wiadomości. Ztądto przy naywię-  
kszem rozdzieleniu pracy , koniecznym w aru n k u  
wszelkich postępów i ulepszeń, panuje powszech­
na wspólność i zgodność w dążeniu , oraz nayży- 
wsze zajęcie się pot rzebną i pożytkiem ogółu. Czło­
w iek  bowiem cokolwiek oświeceriszy, nie może być 
obojętnym na to, czem się drudzy zaymują.

P rz yyść  ry c h ło  w  pomoc pamięci,  oszczędzić 
koszta i t r u d y  w nabywaniu  wielkiey liczby ro­
zmai tych dzieł  , skrócić pracę i łożony czas , na 
d ługie i mozolne wyszukiwania , są to korzyści 
Słowników Encyklopedycznych.  Dzieła takowe 
nie są to zbiory systematycznych i skróconych 
wykładów każdey w szczególności nauki,  lecz da­
ją dostateczną wiadomość o rzeczach i osobach , 
w  porządku alfabetycznym. Ten  porządek co do 
t reści  przypadkowy,  jest w użyciu naydogodnieyszy. 
F ran c y a  , Angl ia i Ameryka północna bogate są 
w  Słowniki  Encyklopedyczne;  ale właśc iwy po­
mysł  zastosowania dzieł  t y ch  do potrzeb życia  
towarzyskiego powzięli  I^ierncy , i naylepiey to 
wykonal i  pod skromnem nazwiskiem Siow niha R o ­
zm ow y, C onversa tion 's-Lexicon . Potrzebę i zalety 
dzieła tego udowodnią nadzwyczayny pokup jego
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w Niemczech i naśladowanie we Francyi  tak bo- 
galev w e ,własne Encyklopedye.  Zdaje się więc, iż 
podobny Słownik w naszym języku wydany,  przy­
jęty będzie z upodobaniem.

Słow nik -E ncyklopedyczny, na który ninieyszy 
Prospek t  ogłaszamy, różni się obszernością i w y ­
kładem od w ła śc iw e j  Encyklopedyi.  Ta  powinna 
jak nayzupełniey wystawiać stan kal dey  nauki i 
hyc' niejako zbiorem odkryć  i postępów w każdey 
umiejętności i sztuce poczynionych.  Słownik zaś 
ogólne tylko daje wyobrażenia i przedstawia ,rłó- 
wne wypadki  Tam znaydowąć powinniśmy y. szy- 
stko co jest znane,  tu zaś co tylko jest pożytecz­
ne lub zaymujące. Styl  Encyklopedyi  jest nau­
kowy, Słownika potftczny; tamta przeznaczona dla 
uczonych, ten zaś dla ogółu czytelników, szukają­
cych  treściwego rzeczy tylko wyjaśnienia. Poda­
nie gruntownych zasad i zdrowego sądu o rzeczach 
jest ce lem i zaletą Słownika; dokładność i szcze­
gółowość stanowią wartość i bogactwo E n cy k lo ­
pedyi.

I l e  możności starano się o grnntowność i zwię­
złość w ar tykułach,  usiłując, aby należące do jednego 
przedmiotu,  po zebraniu i uporządkowaniu ,  przed­
s tawiały zupełną całość. skazywaniem zaś źrzó- 
deł  właściwych i dzieł pomocniczych,  gdzie tego 
była potrzeba, staje się len Słow nik nie tylko po­
radnikiem i towarzyszem potrzebnym w czytaniu 
i pisaniu, lecz i przewodnikiem do dalszych poszu­
kiwań.  Gdy zaś ar tykuły  w nim zamieszczane by- 
naymniey nie są krótkie,  przeto sam przez się jest 
zaymujący i wiele dzieł  z korzyścią zastąpić może.

Zapatrując się głównie w' układzie Słownika na­
szego na w zór niemiecki,  pamiętaliśmy, iż do Po l­
ski przeniesiony,  pot rzebował  przerobienia.  JNie- 
zawsze się tłumaczyło; w wielu mieyscach należa­
ło prostować, po p raw iać ,  w drugich d odaw ać ,  a 
nade wszystko starać się o nadanie ca łemu dziełu 
postaci narodowev.

A ponieważ mimo us ilnych starań,  niepodobna



bvl.o nam zebrać,  j akeśmy życzyli ,  w sz ys t k ic h  w i a ­
domości  ściągających się do naszey oyczyzny;  w z y ­
w a m y  pomocy ro d ak ó w  , i z wdzięcznością p r z y y -  
mowac będz iemy wsze lkie r o z p r a w y ,  objąśnienia 
rzeczy oyczys tych ,  żyw oty  zas łużonych  P o l a k ó w ,  
wiadomości  t o p o g ra f i c z n e ,  s ta ty s ty c z n e ,  l i t e r a c ­
kie,  spost rzeżenia tyczące się na uk  prz yr od zonyc h ,  
i wsze lk ie  donies ienia mogące rzuc ić  świat ło  na 
stan miast,  h a n d l u  i p rzemysłu w  Polsce  — uważa-  
ney  w daw ni eys zych  i t e r aźn ie yszych  jey g r a n i ­
cach.

S ł o w n i k  będzie  się sk łada ł  z tomów i5s tu ,  k a ­
żdy  po a rkusz y  4o. F o r m a t  p a p ie ru  i d r u k u  n in ie y -  
szego P ro s p e k tu .  W y c h o d z i ć  będz ie  w posz yta ch  
od 10 a rkuszy  co dw a  tygodnie ,  vv d r u k a r n i  S te -  
r e o iy p o w e y .  P i e r w s z y  poszyt  wyydzie  n iezawodnie 
igo  marca 18 3 1 roku .

P r e n u m e r a t a  kosztuje w  W a r s z a w i e  zł .  2 za 
poszyt .  O db ie ra jąc  j e d e n , p łac i  się za na s t ępn y .  
P r e n u m e r a t a  za t r z y  tomy razem kosztuje zł. 2 0 . 
N a  p ro w in c y i  i zagran icą  K r ó l e w s t w a  p r e n u m e ­
ra t a  za 5 tomy kosz tować  będzie zł.  24 W s z y s t ­
k ie  l is ty mają hy ć  ad ressowane  do d r u k a r n i  Ste-  
r e o t y p o w e y ,  p r z y  u l icy  K r ó l e w s k i e y  pod  N r e m  
io65.

Dodaje się spis a r t y k u ł ó w  zpod l i t e r y  A,  w  Sło­
w n i k u  mających  się umieścić.

S p is  p rze d m io tó w  E n c y k to p e d y i  p o ls k i  e y  z  l i ­
t e r y  ud. A. Aa. Aalborg.  A a r .  Aargau.  A a rh u u s .  A b a -  
die.  Abadon.  Abadyci .  A badyoc i .  A b a d y r .  Abaka .  
A bak ans k .  A b a k u k .  A ba rbane l .  Abar i s .  Abas.  Abas-  
sa. (z). Abassi .  Abauzi t .  Abazya mała.  Ab azya  w i e l ­
ka.  Abbas.  Abbasowie perscy .  A b be .  A bbes  com-  
mendatai res .  Abbevi l le .  Abbot .  Abb t .  A b d a l i s . A b -  
dala.  Abdaloni tn .  A bd an k .  Abdenago.  A b d e ra .  A b -  
deram.  Abdolat i f .  A bdom en .  Abdei  rhaman.  A b d u l -  
arysz.  A bd u l - b a k i  (2). Abdyasz .  A b d y k a c y a .  A be l .  
A be la rd .  Abel ic i .  A benc e r r ag i .  Ab en- Es ra .  Abens-  
berg.  Abenzoar .  A b e r d e e n  (2). A b e r g a w e n n y .  A -  
her l i .  A b e r r e l .  Abesz .  Abida .  Abimelek .  Abi ń-
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*cy Ta la rz y .  A b  inslant ia .  A b  intestalo.  Abiponi .  
Abissynia .  A bj uracya .  Ablav ius .  Ablega ty.  AbJe-  
g mi na .  A b n e r .  Abo.  Abola.  Abo mey .  Abonament .  
Abor igenes .  Abosloot .  A b  ovo Abracadabra .  A b r a -  
dates.  A b r a h a m  (2). A b ra ha m ic i .  A bi aham son .  A -  
br am o w ic z  Jan .  Abrantes .  A b rax as .  Abre ncyu sz .  
Abreu*  A bre w ia to ro w ie .  A b r e w i a t u r y .  Abrolbos . '  
A b r o n .  A b r u d -b a n y a .  AL ry s .  A bbruzzy .  Absalon.  
A b sy m a r .  Absolut .  Absorbencya .  A bs t r ak t .  Abu.  
A b u b e k e r .  Abu dagb .  Abuguef i th .  A bu ki r .  Ab u i -  
channa .  Abu l fa radż .  Abulfeda .  A b u l - K a z e m .  Abul* 
ola. Ab u l te x i su s .  Abuo.  Abydos .  A‘cajou. Acanthus .  
Acapulco.  Acara .  Acca.  Acear ighi .  Accaron .  Accensi .  
Accessi t .  Accinsz.  Accislusz.  Accoxesaros .  Ao cu bi -  
ta.  Ac cum .  Accurs ius .  Ac-erb i .  A cer nu s .  Ach ab .  A -  
chaja.  A cha rd .  Achas.  A c h a l c y c b .  Achalka lak i .  A -  
che lous .  A c h e m .  A c h em un a in .  Ach  en wali .  Acber ius .  
A ch e ro n .  Achi l las .  Achi l les .  Achi l les -Tac iusz .  A-  
c l i i l leos  Dromos.  A cb i l l eu s  Por tu s .  Acbisade.  A c b i -  
w y .  Achlach .  A ch m e to w ie  Ces. T u r .  A c hm e t- A bad.  
A cho m e le .  A c h ro m a ty c z n y .  A c b t y r k a .  A c k e r m a n .  
Acosta.  Acre .  A c ta  e ru d i lo rum .  Acta  sanc torum.  
A c t i u m .  A c t i v  i Passiv.  Ak to n .  Adagio.  A d a i r .  A -  
d a l b e r t  (2). Adam (3). Ada ma h.  Adaniaszek.  A d a m ­
c zew sk i .  Adamici .  Adam K adm on .  A d a m o w a  góra .  
A da ms  J o h n .  A dam s J o h n  Qu incy .  Adams Samuel .  
Adanson.  A d a r .  Adda .  Addelys .  A dd i .  Addington.  
Addisson,  Adel .  A d e la id a  Heska . Ad e lske t te .  A -  
de lstan .  A d e lu n g  (2). A den .  Ad e rb ach sk ie  góry.  A -  
de rb ad żan .  A d h a b  e l - K a b r .  A dhem ar .  Adhes ia .  A d -  
jabene .  Adjunkt .  A dj u t an t .  Adle c t i .  Adle r f e ld .  A d  
l ibi tum.  Admet.  A d m ir a ł .  A d m i r a l i c y i  wyspy .  A d o l f  
Nassausk i. Ado l f  F r y d e r y k .  Adonay .  Ad on i ram. Ado- 
u i c z n y  wiersz .  Adonis.  Ad opc yanie .  Ador i .  Adoure .  
Adras t .  A dras te a .  Adres .  Adr ya .  A d r y a n  Cesarz.  
A d r y a n o w i e  papieże.  Adryanopol .  A d r y a t y c k i e  mo ­
rze-  Adsl r ingent ia .  Adu le .  A d w e n t .  A d w ok a t .  A -  
dyga.  A d ż e m ir .  Adżio.  Adżio ta rs two.  Aedelfors .  
Ael ia iius  Claudius.  A e r i an i e .  Aer o d y n am ik a .  Ae-  
ro l i ty .  Aeroirctnl ia.  A e ro m e t r .  Ae ros ta t .  Ae ros ta -
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t y k a .  A e t s s .  A e t i u s .  Ae t i o l og ' i a .  A ' f f e k t .  A f f e J t t a c y a .  
A f f i r m a t i v e .  A f l ' r y .  A f g a n i e .  A f g a n i s t a n .  A f i s z .  A -  
fxai lcesacios .  A l r a n i u s z .  A f r y k a .  A f r y k a ń s k i e  t o w a ­
r z y s t w o .  A g a .  A g a p e .  A g a m e m n o n .  A g a n i p p e .  A g a r .  
A g a f a .  A g a t .  A g & l d r c h u s  A g a t h o - d e m o r i .  A g a l h o n .  
A g a t y r s o w i e .  A g a t o k l e s .  A g a v e .  A g e n .  A g e n d a .  A -  
ge r i o r .  A g e s i l a u s .  A g g e a ś z  A g g e r h u u s .  A g g r e g a t .  
Ą g i s .  A g l a ę .  A g n a d e i i ó .  A g n a n o .  A g n e s i .  A g n i e s z k a  
Ś .  A g n i e s z k a  S o r e  I. A g n i e s z k a  K r .  f o l .  A g n i e s z k i  
r o l e .  A g n u s  De i .  A g o n .  A g o s t a .  A g u n a .  A g r a h .  A -  
g r a r n .  A g r a r i a  l e x .  • Agłęeda.  A g r e s t .  A g r y a n s k . ,  A -  
g r y g e n l .  A g r y k o i o w i e .  Ag- ryo u i a .  A g r y p p o w i e .  A -  
g r y p p i n a .  A g u e s k e n u  d ’. A t i r i i n a n e s .  A h u i z o t l .  A j a c ­
c io .  A j a x .  A jdo s .  A j e n t .  A i g n a n .  A i g u i l l o n  d ’. A i -  
g u e s  m o r t e s .  A i k i n .  A i n .  A i n o s o w i e .  A j o u r .  A i r -  
f cank.  A i r t u l f .  A j t o n .  A i s n e s .  A i s s e ,  A i x .  A k a c y a .  
A k a d e m i a . * A k a m a s .  A k a m a p i t z i n .  A k a n t h n s .  A k a r -  
n a n i a .  A k a s .  A k a t o l i c y .  A k b a r .  A k c e n t  (2 ). A k c e -  
j i t a e y a .  A k c e p l a n t .  Akt -ess ,  A k c e s s o r y a .  A k e y d e n s .  
A k c y a  (iż). A k c y z a .  A k e m s j d e .  A k e p h a l i .  A k e r b l a d .  
A k e r m a n .  A k e s i d e t n u s .  A k i b a .  A k i n .  A k l a m a c j a ,  
A k o l u c i .  A k o m p a n i a m e u t .  A k o r d .  A k r e d y t o w a ć .  
A k r i s .  A k r o b a c i .  A k r o p o l i s .  A k r o s t y c l i .  A k s a j .  A -  
k s a k .  A k s z e h e r .  A k t a .  A k t a  K o r o n n e .  A k t a  G r o d z ­
k i e .  A k t a  Z i e m s k i e .  A k t u a r y u s z .  A k t y w  o w y  h a n d e l :  
A k w i s g r a t i .  A-k w i s g r a ń s k i e  t r a k t a t y . ’ A k w i t a n i a .  A -  
J a b a m a .  A l a t n a n i .  A l a n d .  A l a n d u s .  A l a n i e .  A l a r i i .  
A l a r i k .  A l a v a .  A lb .  A l b a  (x i ą zę ) .  A l b a  l o n g a .  A l b a n i  
r o d z i n a .  A l b a n i  l i r .  A l b a n y  m.  A l b a n y  l i r .  A l b a z i n .  
A l b e n d o r f .  A l b e r o n i .  A l b e r l a n i e .  A ł b e r l r a n d y .  A l ­
b e r t .  A l b e r t o s  m a g n u s .  A l b e r t y ń s k i  t a l a r .  A l b i -  
g e n s y .  A l b i n i .  A l b i n o s .  A l b i n n s .  A l b i o n .  A l b i o n  n o ­
w y .  A !  bo i  u .  A l b o r a c .  A l b r e c h t .  A l b .  A l b u h e r a .  
A l b u f e r a .  A l b u m .  A l b u n e a .  A l b u q u e r q u e .  A l b u r s !  
A l b u s .  A l b y .  A l c a z ^ r .  A l c e s l a .  A l c e u s z .  A l e h i m i a .  
A l c i a t o .  A l c i b i a d e s .  A l c i d e s .  A l e i f r o n .  A l c u d i a .  A l -  
e u i n u s .  A l d e g o d e .  A l d e n h o v e n .  A l d e r m a n .  A l d i u i .  
A l d i o i e l i  d r u k i .  A l d o b r a n d i n i .  A l d r o v a n d i .  A l e -  
g a m b ę .  A lef c to .  A l e m b e r t  d ’. A l e n c o n .  A l e n t e j o .  A -  
l e p i n .  A l e p p o .  A l e s s a n d r y a .  A l e u t y .  A l e x a n d e r  
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W .  A le x a n d r o w i e  papieże .  A l e x a n d e r  I .  Ces.  Ros-  
sy ysk i  K r ó l  P o l s k i . . A l e x a n d e r .  Jagieł .  K r ó l .  P o l ­
ski .  A l e x a n d e r  New ski .  A l e x a n d e r  Severus.  Ale -  
x a n d r y a .  A l e x a n d r y y s k i  kodex.  A le x a n d r y y s k a  
szkoła.  A l e x a n d r y y s k a  bibl io teka .  A l e x a n d r y y s k i  
•wiek. A l e x a n d r y y s k i  wiersz.  A lex i an i e .  A l e x o -  
w i e  ces. w s c h .  A le x y  Mieha j łowicz .  A l e x y  P i o ­
t rowicz .  Al fabe t .  A l ła du r .  Alfeusz.  Al f ie r i  A l f o n ­
sowie.  Al for t .  A l f r ed .  Algarbia .  A lgard i .  Alga ro t -  
t i .  Algebra.  Alger.  Algesi rah .  Algesi ras.  A lh a m b ra .  
A l i .  A l i  basza.^Ali bey .  Alibi .  Al ikante .  A l i m e n ­
ta.  Al iqu ot .  Alka l i .  A lka ld a .  A lk a n ta ra .  A l k m a n .  
A l k m s r .  A lk m e n a .  A lk me on .  A lk o h o l .  Alkoran .  
A l la  breve .  A l l a h .  Alach  abad.  Al l a  eddyn.  Al la rd .  
A l l e g a n y .  Al legorya .  A l l eg r i .  Al l eg ro .  Alleluja.  
A l l e m a n y .  A l le m ande .  Al l ien  bil l .  Al l iga tion is  r e ­
guła.  Al l iga tor .  Al l i t e ra t io .  Al lobrogi .  Al lod ium .  
A l lo r i .  Al luv ionis  jus. Al lu zya .  Almagro .  Almamuii .  
A lm ana ch .  Almanza.  Al inanzor.  Almasco.  AImeida .  
A lm er ia .  A lm oga wa dor y .  A lm ora w id y .  A lm pech .  
Aloe s .  Alo izy .  Alo pe us .  A1 par i .  Alpeyskie  drogi.  
A l p e y s k i e  rośliny* A lp h a .  Alpes  haules .  A lp e s  bas­
ses. A l p u h a r r a s .  Alpy .  A l r u n y .  Alsacya .  A ls en .  All .  
A 1 tern burg .  A l t a y . A l tarya.  Al lea.  Al lembas A l l e m -  
bur g .  Altens te in .  Al t enze l le .  A l t e r  ego. A l t e rn a l a .  
Al t in .  Altona .  Al tdor f .  A l t ransz tad zk i  pokoy.  A lv a -  
res .  Alx in ge r .  Ałaszka.  Ałuszta .  A m ady a .  Arnadys.  
A m alazun ta .  Amalf i .  Amalgama.  Amal ia .  Amal tea .  
Aina lungi .  A m a n .  A man athe a .  A m ara n t .  Arnarante.  
Amasi6.  Amathus.  Amat i .  Amaury .  Amazya.  A m a ­
zonki .  A ma zonka  rzeka.  Am berg .  Amboma.  Ambra .  
A m b r a c y a .  Ambras .  Amb ro zy a .  Atnbaosiaster .  Ani -  
brozyo.  Ambrozyanie .  A m br ozya ńs ka  b ib l io teka .  
A m b r o z y u s z  ś .  Ambrowski .  Amelot  de la H o u s - ^  
saye.  Am en. A merigo Vespucci .  Amerśfor t .  A m e r y ­
k a .  Ametys t .  Amiens .  Amieński  pokoy.  Arn i lkaro-  
wiie, Am m ia nus  Marce l inus .  A rnmon (2). Amm on ia k ,  
Ainmoniusz.  Am municya .  Amnes tya .  Amor .  A m o r -  
b a c h .  Amorgo.  Amo.  Am phi bol ia .  Amph ik t i j onów  
sąd .  A m p b im a c e r .  Ampl i ion.  A mphi te a t r .  A m p h i -



t r i t a .  Amp l i i t ryo .  Amputac ija .  Ams te rdam.  A m « .  
Amule t .  A m u r .  A m u r a t  ces. tu r .  Aniuset te .  Ana.  A -  
nabaptyśc i .  Anacharsys .  Anąehor e t .  A n ach ro n izm .  
A nae le t .  Anaclusis .  Anadiomęne .  A n a d y r .  Anagni ,  
Anagoge.  Anagram.  Anak ol u t hon .  A n akr eon .  A n a -  
le k ty .  Analogia.  Anal iza Anamorfoza .  Ananas.  A -  
napa.  Anapast .  A n a rc h ia .  Anathema.  Anato l ia .  A -  
j iatomia.  Anatomi ja  roś l inna  Anatomiczne  p re p a -  
rata.  Anaxagoras .  A n ax im an d e r .  Anaxim enes .  A n -  
chizes.  Anci l lon ,  Andaluz ia .  A nd an te .  A n d o r r e .  
A n d r a d a .  A nd rea .  Andreanfowskie  w yspy .  A n d r e .  
Andreejevv .  And reossy .  A n d r ie u .  A n d r i e u x .  A n -  
dromacha .  And ro m eda .  A n d r o n i k o w i e  ces. wsch .  
Andros . ,  A n d ru s z o w s k i  rozeyin.  Andrz e jów .  A n -  
d r z e y  S. Andrze jowie  K r ó l .  W ę g i e r .  A n d rze ja  
k r z y i .  Anduja r .  A n d y .  Anegdota .  A n em om etr .  A -  
n e w r y z m .  Angara .  Angaria -  Ang ie l ika .  Angie loni .  
H r .  Angie lus .  Angielus  Silesius, Angie lus  K r z y ­
sztof. Angie l sk i  bank.  A ngie l ska  choioba .  A n g ie l -  
ski  j ęzyk.  A ngi e l ska  l i t e r a tu ra .  A n g ie l s k i e  konie .  
A ng ie l s k ie  ogrody.  Ang ie l sk ie  pańs two w I n d .  
W  sch. Ang-eologia.  Anglesea.  Anglez.  Ang le zey ,  
Angl ia .  A n g l i k a ń s k i  kościoł.  Angola .  Angora .  A n ­
gostura.  Angouleme. Anhal t .  Anich ,  A n ie l s k ie  b r a ­
c two.  Aninga .  Anioł .  Anioła Ś .Zamek.  A n k a r s t ro e m .  
A nna  K r .  Pol .  Anna  Jagie lonka .  A n n a  Szwedzka .  
A n n a  K r ó l .  Angl i i .  A nna  A u s t r y a c k a .  Anna  B r e -  
tańska .  A n n a  Pio, trówna.  Anna  Raku sk a .  A n n a  I -  
w anów na .  Ann abe rg .  Annalis ta .  Annay.  A ń n ib a l .  
Anno,  Annom in ac ia .  A nn ota ty .  Annul us  pi scatorius.  
An od yna .  Anomal ia .  Anoni  Hrabina .  Anon im.  A -  
norganiczny .  A n q u e t i l  du Pe r ron .  Anse lm.  Ansgar .  
Anson.  Anspach .  Ansp&ch Eliza .  Ans te t t .  Ansz lag .  
A n t a k i e h .  A n  tał .  A nt a r .  A n ta r k ty c z n e  kra je .  Air-  
tenor .  An ter os .  Anteusz .  A n t i ba chi us .  An t ichr i s t .  
Anlift ina.  Ant igona .  Ant igonus .  A n t i k o r s a r s k a  in — 
s ty tuoya .  A nt i l ib an .  Ant ilocl ius .  An t i lopa .  A n t i -  
monium.  Antiinonovve szkło.  Anl inous .  A n t i p a ie r .  
A nl i pa th i a .  A nt ip a t r i s .  An l i f log is tyc zna  Chemia .  
Ant iphras i s ,  Ant ipody .  Antirjua.  An t i spas t ,  A n t i s t b e -
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lies. An t i te za .  A nt i t ryn i la rze .  Antoanc t la .  An to -  
kol .  Anton.  A nt on i  S. Antoni  Padewski .  Antoni  de 
Bourbot i .  Antonia.  Ant ropo log ia .  Antonio .  A n to ­
n in  Jan.  Ant oni n  pobożny.  Antónówka.  A nt ono-  
inazya.  Ant ra igues d -. Ant ropognozya . A ń t r o p o m o r -  
fici.  Ant ropofagi .  Antonowie .  A n ty oy pacya .  An ty k .  
A n f y k w a r y u s ż .  A n ty lś k i e  wyspy.  A n t w e r p i a ;  A-  
nubis .  Anvar i .  A nv i l la  d ’. Anyż.  Ai  O. Aonidy.  A -  
osta. Apa mea .  Apaszowie.  Apa tb i a .  Ape l  (2). A -  
pe l lanc i .  Ap e lm an.  Apel les .  Ape l l ikon .  A p p e n n i -  
riy. A p e r l u r a .  A p e r t u r a e  jus. A pe ty t .  A fo ry zm y .  
Apicyusz .  Ap ion .  A p l i k a tu r a .  Ap l ikant .  Ap ok al i -  
psis. A p oka l i p t yc zn i  ryce rze .  Apokry f ic zne  ks iąż­
ki .  Apolog.  Apologia.  Apologetyka .  A po l l in an sm u ś .  
Apol lo .  Apol lodor .  Apol lon ikon.  Apolloniusz .  A -  
pop hte gm a.  Apoplexya .  Apopombe. Aposiopesis.  A-  
postazya.  A  poster ior i .  Apos toł .  Apos tolski  uk ład .  
Apos to lsk ie  b rac tw o .  Apostrof .  Apoteoza.  Appel .  
Appel la cya .  A ppel l acyy  ny S$d. Appenzel l .  A p p ia n .  
A p p ia n i .  Appiusz  Klaudyusz .  Apiyska  droga. A  p r i ­
ori.  Apsze ron .  A p te k a r s t w o .  Apul ia .  Apu'lejus L u ­
cius.  A q u a  marina .  Aqua re l la .  Aqua  tinta. A qu a  
lolana.  Aqua  viv^a. Aquiia.  Aqilea.  Aqino.  A ra b a t .  
A rabes k i .  Arabia .  Aeabici .  A ra b sk a  l i t e ra tura .  A -  
r a b sk a  Zatoka. A rach n e .  Aracbnologia .  Arago .  A -  
rak .  A rak acza .  A ra l s k i e  morze .  A ra n .  A randa .  A -  
ran juez .  A rar a t .  Ara lus .  A r aukan ow ie .  A ra x .  A r -  
i iella. A rb i t e r .  Arb i t r ażow  y r achunek .  Arbuz .  A r c  
Jo an na  d ’. A rc a n u m .  Areas.  Arcesi .  Arcesi laus .  A r -  
cba ismus .  Archai ige lsk.  Archange lsk a  Gubern ia .  
A rc b e la u s .  A r c b e n h o l z .  Archeologia .  Archi .  A r -  
ch id y ak o n .  A rch i lo ch .  A rch im ed es .  Archip e l ag ;  
A r c h i t e k t u r a .  A r c h i t r a w a .  A r e h i w p m .  Archi tas .  
A r c is z e w s c y .  Arco .  Arcole  b i twa .  A rc o n .  A r c y ­
b is kup .  A rd e b i l .  A r d e n n e s .  A r d e y .  A r d ż y r B a b e -  
gari. Are .  A re l a t .  A r e m b e r g  A r e n a .  Arenda .  Arens-  
j)crg. A ren s b u r g .  A re n d t .  Areopag .  Ares .  Areszt .  
A r e t h u z a .  A re t in .  Are t ino .  Arfa .  A rgandzki e  la in-  
py .  A r g e n s  d ’. Afgenson .  A r g e n t i e r e .  A rgent us .  
Argol i s .  A r g o n a u ty .  Argos .  Argowia .  Ar gue  lies.
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Ą rg u n s k .  Arg«? . Ar gy le .  Arga.  A ry adna .  Arydensz .  
Ary m ąsp y .  A ry m fo w ie .  Ar iol i .  Ar io n .  Arioso.  A r i o ­
sto. Ar iowis t .  Ar i sz  (el). A r i s ta rch .  Ar i steus .  A r i ­
stides.  Ari s t ipp .  Ari s tomenes .  Ar i s tophanes .  A r i -  
stoteles.  A r k a .  A r k e b u z e r y . ' A r k a d a .  A rkadya .  A r -  
k a d y y c z y k ó w  Akademia .  A rk a d y u sz .  A rkona .  A r -  
k ty czny  biegun.  Ar lek in .  Armada .  Armatol i .  A r m e ­
nia. Arm eńs ka  l i t e ra tur a .Ar in i gery-Arm in ian ie .  A r -  
miniusz.  A r m o r y  k a. A rn auc i .  A rn a u d .  Arnaul d .  A r ­
naul t .  A r n d  A r n d t . A r n h e i m .  Arn im .  Arnobiusz .  A r ­
noldowie .  A rpo ld i .  Aro dt  i M arod .  Aro n .  Arn sbe rg .  
A rns te in .  A r o n  Opat  T y n i e c k i .  Aro nowicz  Izaak.  
A rq u a .  Arragonia .  A r ra g o ń s k i  kanał .  Arrnkan .  A r ­
ia n .  Ar rą s .  A t r i a .  A r r i a n  F layius .  A r r ig h i .  A r ro b a .  
A r ro w r o o t .  Arrow stn i th .  Arsaces .  A r se na ł .  A r -  
smahsar.  A r szpni k .  A r t a .  Ar t ab an .  A r le m id o r .  Ar, ,  
t i icmis.  A r tb em iz ya .  Ar lemon .  A r t h u r .  Ar t igas.  
Ar tom ius z .  A r ' r y t y c z n y .  A r l y k u l a r n e  kos’cioły.  A r ­
ty k u ł .  A r t y k u ł y  marsza łkowskie .  A r t y l l e r y a .  A -  
ru n d e l s k i e  m arm ury .  A r u s p e x .  A r y s to k r a c y a .  A - 
ry t m e t y k a .  A r w a .  As. Asan.  Asbest .  Asc e lowie .  
Ascbafenburg .  Ascliam. Aska lon .  A sd ruba l .  Asio-  
ii.  Askania .  Askaniosz.  Asklep ias .  A sk lep i ady .  A -  
sk lep iadyczne  .wiersze.  Asmanl iauzer .  Asmodeusz.  
Asopus .  Aspazya.  A sp e k ty .  Asp e r .  Aspe rgyle .  A -  
sp e rn  b i twa .  Asphfxya .  Aspropotainos.  Assa li -  
ni.  Assonj.  Assas d’. Assąsyni .  A s s e k u r a c y e .  A s -  
semani.  Assierilo. Assymi lacya .  Assizy.  Assocy-  
acya  ideów'.  Assomplion .  Assonnancya.  Assuan.  As-  
sygnacya.  Assygnaty .  Assvrnptota.  A ss y rya .  A s t a ra .  
A s ta r th c .  Asti .  Asteriia. As le r abad .  As torga .  A s t r a -  
chan.  A s t r achańska  G u h e r .  Ast rea .  As trognozya.  
As t ro la b iu m .  Ast ro logia.  As t ronomia .  A s tu ry a .  A -  
s tyagęs .  Asyerus .  Asylum .  A l;|kal iba.  Ata lan ta .  A - 
t a la r y k .  At a l ia .  Atomas .  Atauazyusz .  Ate .  A-te * 
izm.  A te la n .  A tenagoras .  Aleneusz .  A teny .  A t e ­
neum.  At is .  Atos.  A t l an t yda .  A t l a n t y .  A t l a n t y p -  
k i  ocean. At las .  Atlas.  At lec i .  A t le ty k a .  At  mul i t  
I ł u l e t h .  A tm eidan .  A t m o m e t r .  Atmosfera .  At.mo- 
s fe r  o logi a. Atmosfe ryczne  powie t rze .  A to m y.  Ado-
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nia. Atrament.  Atramenta  sympatyczne.  Atreusz.  
Atrophia.  Atropos. At talowie.  At terbom.  At ticus 
At t icus  Pomponicus.  Attila.  At ti tude .  Attuatuka." 
At lycka sól. Al tyka.  Aubaine (droits d ;). A ubrv  
Auber t .  Aubigiry. Aubusson d ’. Aude. Audeber t  
AuJyanie .  Audytor .  Auerbach.  Auersberg.  Aue rr -  
stadt.  Auger.  Augereau (marszałek-). Augurowie.  
Augusta Amalia.  August Xże Pruski .  August II  
K ró l  Polski. August  I I I .  K r ó l  Polski.  Augustów.’ 
Augustowskie województwo. Augustowski obwód 
Augustowski  kanał.  August Oktawijan.  Auo-Ustva- 
nie. Augustyn Sty. Augustyn.  Aukcya.  Aulus Gel- 
lius. Aunoi.  Aurel iau.  Aureliusz A^iktor  Auren"-- 
abad Aureng-zeyb.  Aurora .  Aurykuły .  Auspicye.  
Austcnr ie th .  Auster li tz bitwa.  Austin.  Aust ra-a l -  
na instancya. Australia.  Austrazia.  Austrya.  A u -  
s tryackie papiery. Auszpurg Auszpurgskie wyzna­
nie. Autei l  Autenty k. Autentyczny.  Aulodydakty.  
Aulograiiczny.  Autokracya.  Automat.  Autonomia.  
Autopsia.  Auvergne.  At lvergne vde la Tour). Avant.  
Ia le t t re .  Avarie.  Awarowie.  Ave 'Maria. Avellini .  
Avell ino,  Aventure  grosse. Aventur in.  Averno.  A-  
vi rroes.  Avesnes. Aveyron.  Avicenna.  Avignon. 
Avista.  'Avocatoria.  Awa.  Awacza.  Awania.  Aw an­
turniczy.  Axamit .  Axel,  Axioma.  Axum.  Ayohler .  
Ayre r .  A/a.  Azael.  Azais. Azardovvne gry. Azi- 
muth .  Azincourt .  Azorskie wyspy. Azot. Azów. 
Azowskie morze. Azulewicz Azya. Azya mniejsza*. 
Azyatyckie towarzystwo.  Azymici.  Azzara.

Starodaw ne zabaw y georgijańsfde.
Zwyczay ozuamionowywania wielkich świat do­

rocznych przez publiczne igrzyska, panował  u Ge- 
orgi janow, od nayodległeyszych czasów , aż do wstą­
pienia na tron króla IlerahL iusza  I I .  Monarcha 
ten, postrzegłszy w poddanych swoich zbyt  w ie l ­
ką  do tych zabaw namiętność,  odmienił  je na in­
ne,  w zamiarze zwrócenia większey narodu uwa­
gi, do zatrudnień przynoszących istotny pożytek 

a oyczyzny. Podanie zachowało jednakże pamięć



o tych igrzyskach: jedne zaś zostały nanowo p rz y ­
w ró c o n e , drugie się w zupełnie inne zamieniły.  
Szczegółowe około tego przedmiotu śledzenia, mo­
gą wskazać nowe źrzódło obfitych postrzeźen dla 
history i i etnografii; uskutecznienie atoli takowe­
go przedsięwzięcia,"potrzebuje pracy w y t rw a łe#  1 
dlugiey.  Teraz  wymieniamy tu kilka igrzysk zn**" 
cznieyszych,  które w Georgii zwyczaynie się od­
bywały  na Nowy-Uok i na VY ielką-INoc:

1. D w orskie polow anie. W  dzień Nowego-Roku, 
zrana, Kalolikos,  Głowa prawowiernego kościoła 
w Georgii,  z wy zezem duchowieństwem,  wchodzi ł  
we wnętrz izb pałacowych;  pierwszy pozdrawiał k ró­
la i królowa, i winszował  szczęśliwego doczekania 
Nowego-Roki ijoraz składał  im krzyż, obraz, i głowę 
cukru,  godło przyjemnego i słodkiego życia. Fotem,  
przypuszczani byli do króla wszyscy urzędnicy pań ­
stwa i woyskowi , tudzież  Tawadowie czyli  Xiążęta  
mający urzędy, z których każdy, podług s tarszeń­
s twa swojego stopnia, pozdrawiał  króla,  składając 
mu w darze to, co więcey odpowiadało wysokiemu 
ich  obowiązkowi;  nap rzyk ład:  A m ilachw ar  (ko­
niuszy), bogato ubranego konia, rasy karabachskiey 
lub perskiey; M in iszka rta sz  (łowczy), sokoły i ja­
s t rzębie;  Spa sa /a r  (naczelnik woyska),  oraz każ­
dy woyskowy, składali s t rza łę ,  a wt czasach now­
szych, kulę,  mówiąc: „Niecliay Bóg Wszechm ocn y  
przedłuża  twoje panowanie,  a tą strzałą lub  kulą,  
n iech przeszyie piersi każdego twojego nieprzy ja­
ciela.5’ Xiążęta zaś, którzy nie mieli żadnego u- 
rzędu u dworu lub w woysku, ofiarowywal i  k r ó ­
lowi  po dwa chude i do niczego niezdatne k o ­
nie,  które też zaraz przez koniuszych były  za mia ­
sto wyprowadzane do oddzielnego i murem opasa­
nego mieysca : tam je zabijano i zostawiańo dla 
p rzynę ty  dzikich zwierząt,  które leyże nocy l i ­
cznie się tam zbierały,  a nazajutrz król  , z ca łym 
swoim orszakiem, famil ią ,  oraz urzędnikami  na­
dw ornym i i innymi  wyższymi,  odbywał  na nie po­
lowanie.

V



s. G oru tny Końskie , n azyw an e  Kabaąi. co r o ­
cznie się o d p r a w i a ł y  w T y fh s ie ,  pie rwszego dnia 
W i e l k . e y - n o c y .  P 0 zaprow adzen iu  w Georg i i  u; v!  
cra b r o m  ogn.stey,  r a n n e  koście lne nabożeństwo,  
w dzień Z m a r t w y c h w s t a n i a  C h r y s t u s a ,  odb ywa ło  
się posrzod częstego i d ług iego  s t rze lania z a rm a t  
i ka ra b in ó w .  1 0 mszy s., k r ó l  zapraszał  do s iebie  
na śniadanie,  wszys tk ich  n a d w o rn y c h ,  w o y s k o w y c h  
i c y w i l n y c h  u rz ęd n ik ó w ,  a p o t e m ,  w e s p ó ł  z n i ­
mi,  wyjeżdża ł  na go ni tw y końskie ,  Knbagi. N a i e -  
d n e y  z r ów n in  mi esk ich ,  pos tawiony  by ł  s ł u p  m u ­
ro w a n y ,  na k tórego w ie rzchoł ku  s tawiano s r e b r n i  
czaszę K ro le w ic z o w ie ,  młodz i  x iąźęla  i dworzanie  
pa szybkich i wspaniale ub ran y ch  koniach ,  musiel i  
się pędzie od jednego r ó w n i n y  k o j k a  do d r u g i e j
mimo słupa , a w c a ł y m  biegu s t rze la jąc  z łu k u  ' 
pow in ni  b v l i  *.hió .......    • ’* , . ’

te
p r z y k l ę k a j ą c  , p o d a w a ł ^  kr ó l owi .  ^ c z y S V  
znowu o t rzymane  z r a k  króla,  s łuży ło  za nagrodę  
b ie g ł e m u  i szczęśl iwemu s trze lcowi .

ę ' y VlS ra w p iłkę-  goni twie  kori- 
sk ie y  (Kabagi j ,  wszyscy m łod z ie ńcy ,  k tó rzy  w  n iey 
m ie l i  uczęs tn .ctwo,  rozdz ie la ł ,  się na  dw ie  p r z e ­
c iw n e  pa r ty e  ; każda zpomiędzy siebie w y b ie ra ła  
d w u n a s t u  n a y s p r a w n ie y s z y c h  "i nay lepszycb jeźdź­
ców', uzbro jo nych  d z i r y t a m i , k t ó r y c h  końce tw o-  
r z y ł y  niejakie? l c a b ł ą k i , p rzep la tane  r zadkie mi  
jedwabr iemi  s iatkami.  W ś r z ó d  go n i t w y ,  rzuca l i  do’ 
g ó ry  p iłkę:  gdy la padała na ziemię,  j eźdźcy,  mo ­
cno krzycząc ,  pędzil i  się do niey ze wszech’ stron,  
i każda partya ,  za p o ś r e d n i c t w e m  swoich d z i r y -  
tpw,  s ta ra ła się ją dostać na swoję st ronę.  W s z y ­
sc y  ley g r y  uczęstu jcy,  powinni by l i  do samego 
końca siedzieć „a kon iac h  w  nachyl onym k i e r u n ­
ku ,  i by naym nie y  nie podnosić  g ło w y  do g ór y .  N a  
dw óch  k o ń c a c h  placu g o n i t w ,  z n a y d o w a ł y  sic 
cz te ry  s łupy  w y s o k i e ,  p o k ry te  złotemi  m afe rya -  
m i j  praz inne in i  drogieni i  tk ankam i  j e d w a b n e m i ,



Jf.tóift król, jit) skończoney grge w  p iłkę  (Czoganj), 
rozdawał w nagrodzie zwycięzcom, l i ,  M . l i .

L u dożercy w C hinach .
W C h i n a c h  r z a d k o  się zdarzają  p r z e s t ę p s t w a ,  

bezpośr r . edn io  w y n i k a j ą c a  z r e l i g i y n e y  za b ob o n no -  
p c i ; n ie  ina t ąm  niczego , coby  m o g ło  b y d ź  p o r ó ­
w n a n e  z S u tt i /a m i  i n d y y s k i e m i ;  j eżel i  zaś zab i j a ­
n ie  dz i ec i  u w aż a  się za dozwolone ,  to zasadza się,  
nie  na p r ze są dz ie  r ę l i g i y n y m  , a l e  na p an u j ąc y ch  
t a m  p r a w i d ł a c h  p o l i t y c z n y c h  i obycz a j owy ch ,  s k u t -  
k i e i p  k t ó r y c h  , oycieo n ie  je st  o b o w i ą z a n y  d a w a ć  
s w o j e m u  s yn o w i  w y c h o w a n i a ,  a n a w e t  wyżywien i ; ) .  
Ą l e  \v C h i n a c h  z n a y d u j ą  ? ię l u d o ż e r c y ,  to jest: 1 u r 
dz ie ,  k t ó r z y  m ię d z y  ś r z o d k a m i  l e k a r s k i e m i ,  l i c zą  
za po ż y t e c z n y ,  z j adan ie  r ó ż n y c h  części  c i a ł a  l u d z ­
k iego.  „ T r z y  l ata  t e m u , — pisze  G a ze ta  K a n to n - 
s/ta, pod dn ie m  2 maja r o k u  p r ze sz łe g o  — z a b i t y  
b y ł  w  M a/tao  c h ł o p c z y k ,  p rze z  nie  jakiego.ŚGzło w i e ­
ka ,  k t ó r y  m n i e m a ł ,  iż p or cy a  mięsa lu d z k ie g o ,  m o ­
że p r z y w r ó c i ć  życ ie  u m i e r a j ą c e m u ;  a w  k i l k a  dn i  
p o t y m ,  kat  jędei) p r z e d a w a ł  żó łć  c z ło w ie k a ,  k t ó -  
1 ego on p o r ą b a ł  na d r o b n e  k a w a ł k i ,  jako p o t r z e ­
b n e  dp I p k a r s k i e y  p r z y p r a w y ,  k t ó r ą  co d z ie ń  w w i a -  
d o m e y  i lości ,  r a d z i ł  u ż y w a ć  z k u k u r u d z ą  i i n ne m i  
p o t r a w a m i .  H i s t o r y a  ch i ń sk ie g o  k r y m i n a l n e g o  p r a ­
w o d a w s t w a ,  s t aw i  nam  p r z y k ł a d  j e d n e g o  c z ł o w i e ­
k a  z o k r ę g u  G ao n g -S za n , n a z w i s k i e m  L in ,  k t ó r y ,  
za 120 t a e l o w  ś r eb i j n yc h ,  d o s t a r c z y ł  p e w n e m u  b o ­
g ac zo w i  p o r c y ą  żółci  ludz l j i ey ,  i b y ł  za to s k a z a ­
n y  na śm i e r ć ;  w r o k u  zaś 1811, w  C zi-R la n p u ,  b y ł  
pod  sąd o d d a n y  c z ł o w i e k ,  k tó r y ,  w  c iągu  l a t  16. 
Zg ła dz i ł  j edenaście  d z i e w c z ą t  , w  p r z e k o n a n i u  , iż 
n a p ó y  z. r o ż n y c h  p ł y n ó w  ciała! l u d z k i e g o ,  może 
p r z y w r ó c i ć  s i ły  i z d r o w i e  c z ł o w i e k a .  D w u n a s t a  je­
go o k r u c i e ń s t w a  ol ia ra ,  uszła śm i e r c i ,  a p o t w ó r  t en 
p o n io s ł  h a n i e b n ą  i m ę c z e ń s k ą  k a r ę  ś m i e r t e l n ą ;  iG 
l a m i l i y ,  k t ó r e  s t r a szn ą  s k ło nn o ś c i ą  zos ta ł y  po-  
g r ą ż o n e  w  g ł ę b o k i m  s m u t k u ,  b y ł o  w e z w a n y c h  do  
o be c n o śc i  rui e x e k u c y i  l e y  k a r y .  1 ' rzeba w ie d z ie ć ,  
iz n a r ó d  c h i ńs k i ,  u waza  tego za śmi e l s ze go  i t nę -
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znieyszego, kto ma więcey ió ł c i ; a powiedzieć u 
n ich  o kira, iż nie ma zgoła żółci, znaczy toż samo, 
co nazwać tchórzem. Ztąd zapew ne wyn ikną ł  prze­
sąd, iż można powiększyć żółć swoję, karmiąc się 
żółcią bliźniego.

Tow arzystw o Coemannen- Gilcle.
W mieskim hotelu w B u d en a rd e  (w Nider lan­

dach),  znaleziono w szafie bardzo ważny i szacow­
ny rękopism, in folio, z roku 1343. ułożony przez nie- 
jakiegoś Schacle i drugą jeszcze osobę. Zawiera on 
imiona magnatów z towarzystwa Coemannen G il­
de, inaczey zwanego Guide Spoor (złotey ostrogi), 
w  stu d en u rd e , między klóremi  znaydują się imio­
na znamienitych familiy,  jak np. M u la e r ta , B r u ­
na, von den Bosche, von M a len ie , i d. Jeslto no­
wy m dowodem, iż, w wieku X I V ,  było dozw olono 
magnatom odbywać interessa haudlo%ve, bez uy- 
m y  przywilejów szlacheckich.  I w  rzeczy samey, 
C oem annen Gilde, jak to wskazuje samo nazwi­
sko,  było istotnie pewnein połączeniem się han- 
dlujących,  chociaż wszyscy panowie,  którzy byl i  
tego towarzystwa członkami,  nie odbywali  rze­
czywiście handlu prawdziwego:  co takoż było p r a ­
ktyków anem w innych professyaeh. C oem annen  
Gilde, było postanowione w s łu d en a rd e , ku końco­
wi  X I I I  wieku; a gdy pożar zniszczył pierwszą jego 
listę, P. Schacle ze swoim towarzyszem nauvwo ją 
ułożył.  Znaydowała się ona bez wątpienia w a r c h i ­
wach audenardskich:  ale, ponieważ dotąd ni em o­
żna było jey znaleźć, miano ją więc za straconą.

O d k o  p  y  w a n i  a.
Donoszą z N eapolu  pod d. 2 czerwca: W  S a n ­

ta -A la r ia , hlizko K as'erfy, (starodawney Kapuy) ,  
K r ó l  Jegomość Sycy l iyski ,  kazał robić odkopy­
wania pięknych pozostałości amfiteatru kapuań-  
skiego. Już znaleziono w podziemiach 4o medal- 
lów złotych,  6 bronzowych,  i wcale piękną ma­
skę z kości słoniowey. Medale należą do czasów 
imperatorów.  Niema wątpl iwości ,  że te odkopy­
wania,  jeżeli tylko nic przestaną być odbywano
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z w y t r w a ło ś c ią ,  wyd adz ą  sku tk i  wca le  pożądane  i 
w a ż n e  dla  l i i storyi  i sztuk. Go dne  podziwienia  za­
b y t k i  zab rane  z K a p u y , a k tóre  zdobią nowe 
miasto,  gdzie ich jest wie le  w p r a w i o n y c h  w ścia­
n y  z ew nę t r zn e  domów,  w zd łuż  c a ły c h  ulic, ś w i a d ­
czą o z b y t k u ,  k t ó r y  się w k r a d ł  b y ł  do tego s ła ­
wnego miasta  , nie p r ę d k o  po us tąp ien iu  A nn ib a -  
ła. Zos taną  barn zapewne znalezione pomniki  rzeczy- 
pospol itey,  i p rzedmioty,  należące d o w o y s k a  k a r -  
t agińskiego.  N o w a  K a p u a ,  by ł a  z b u dow aną  o milę,  
w p r a w o ,  od drogi  A p p i a n a ,  n ap rzec iw  s ta rożyt -  
n e y  K a p u y ,  k ló re y  mieysce zaymuje  dzisia w io sk a  
S a n ta -M a r ia .  P o m n ik a m i  s ta rożytr iemi,  k tór e  mo­
że w id z ie ć  podróżnik ,  j adący do K a ser ty , są: część 
a rkad ,  k tóre  podobno na leża ły  do br am y  tego s ta ­
rożytnego  mias ta ,  a raczey zdają się bydź  szcząt ­
ka m i  wodociągów am fi tea t ra ln ych  , albo p lac ami  
zapaśn iczemi ,  k t ó r y c h  ru iny  są bardzo roz leg łe ,  i 
gdzie te raz  robią odkop yw an ia ;  s ta roż ytn y  kościoł  
o k r ą g ł y  i g robow iec  wcale  ksz ta ł tny  i zupe łn ie  n ie -  
n a ru s to n  y'.

— Donoszą z R z y m u , iż t owarzy s tw o bo ga ty ch  A n -  * 
gl ików.  w sp ie ra ne  przez K a r d y n a ł a  s l l b a n i ,  p r z e d ­
sięwzię ło  rob ić  o d k o p y w a n ia  za brama r zy ms ką ,
P i a  ; że oraz,  zacząwszy te z a t r u d n i e n i a ,  o d k r y ł o  
już mo nu m ent  g robow cow y ,  z łożony z w ie lu  izb,  
w  k t ó r y c h ,  między  innemi ,  odznaczają się c z t e ry  
p i ę k n e  sarkofagi  kamienne ,  ozdobione rzeźbą.  M a ­
ł y  posąg W e u e r y ,  popier s ie  Augu s ta ,  M e r k u r y u s z ,  
sąió o d k r y c i a ,  zachęca jące  pomienioną  kompttuią, 
do  dalszycli  za t rudni eń  około odkopywania.

— Piszą z 7'ournay, pod dniem 1 9  maja: „ O d k o p y ­
wania ,  rob ione  w  cy tade l l i  tego miasta,  ce lem za­
łożen ia  fu n d a m e n tó w  nowego magazynu,  p ro c h u ,  
n i e d a w n o  o d k r y ł y  wiel£ grobó w rzymskich.  J u ż  
zna leziono wie le  u r n  i ł zawnic ,  g l in ia n y c h  i szkla­
n y c h  , oraz rozmai te  mo ne ty  z popiers iem K o n ­
s tan tyna ,  co daje wni oskować ,  iż te g robowce  są 
z począ tku  w i e k u  I V .  Znalez iono takoż stroje k o ­
biece i naszy j  niki ,  juz w p r o c h  obrócone,  skoro zo-



s t a ły  wys tawion e  na działanie powie trza.  O d k o ­
p y w a n i a  da l ey  się odbywają ,  i jest nadzieja,  że 
no we  śledzenia  zostaną p o m yśl ny m  uwieńczone  
s k u tk ie m .

Słow niki Chińskie.
S zanow ny  P . M ed h u rst, missyonarz u C hiń czy­

k ó w  z J a w y ,  k t ó rz y  mó w ią  w powszechnośc i  dya-  
lektern w ła śc iw y m  prowinCyi Fqki en ,  od r .  i823, 
p r a c o w a ł  nad s łown ik iem  tego języka.  Pe tvna  osoba, 
na leżąca do kance l la ry i  fa k lo ry i  angiel skiey ,  k tó­
r a  ostatnich czasów zwiedz i ła  Ja wę ,  dała mu za­
pe w ni eni e ,  i i  r e p re z en ta n c i  kompani i  i n dyysk ie y  
■w Chinach ,  każą zapewne w y d r u k o w a ć  ten s ło w ­
n i k  wr swojey d ru k a rn i :  dla tego więc  P .  M eĄ hurst 
za mi erzy ł  dokończyć swoje dz ie ło ,  przyda jąc  doń 
l iczne  cy tacye  z i n n y c h  au to rów  chińsk ich ,  z t ł u ­
ma czeni em  ich na język F o  kieński ,  oraz frazesa i 
id io ty zm y ,  w ła ś c iw e  temu d y a l e k t o w i .  T a k ą  rze­
czą,  dzieło to, będz ie  ob eymo wało  dw a  tomy,  w  o- 
semce.

— Sło w n ik  d y a l e k t u  K anlońskiego,  p rzez Dokto­
r a  M o rriso n , jest p r a w ie  ca ły  w y d r u k o w a n y .

J P u ł s o m e t y .
C zy ta m y w jednym dz ienniku:  „ W  ręku  do k to ­

r a  Iier isso n  widz iel iśmy bardzo  d o w c ip n e  n a r z ę ­
dzie,  k tórego  on jest wynalazcą ;  s łuży  ono do w y ­
mierzania  wzniosłości  , szybkośc i  i regu larnośc i  
p u l s u ,  i ,  s tosownie  do swego u ż y c i a ,  nazywa się 
Pulsornetrern  (pulsomierzem) . P.  Ilp risson  już w i e ­
le uczyni ł  doświadczeń ,  i wszys tko  każe ro k o w ać ,  
iż m ed y cy n a  odniesie z tPgo wynalazku  znaczne 
p oż y tk i .  P u l s o m e l r  będz ie  uży teczny  lekarzom 
do  spros towania  zboczeń d o t y k a n i a ,  albo us ta le­
nia  ró żny ch  jego uczuć. Będz ie  takoż poży teczny  
ludz iom ,  dając im poznawać  n o r m a l n y  stan biegu 
k r w i .  Nie obawiamy się uprzedzić,  iż to narzędz ie  
ma gra ć  ważną  ro lę  w t r u d n e y  nauce  d iagnosty-  
czney  działali  serca.

S ta ro ży tn o śc i E g ip sk ie .
Basza Egiptu,  chcąc  za łoż yć  w  Ę a ir ze  muzeum
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Starożytności, zabroni ł Europeyczykom robić od­
krywania badawcze , oraz wywozu rzeźb staroda­
wnych;  jednakże V. Barken,  jOneralny konsul an­
gielski, o t r z y m a ł  jeszcze pozwolenie wysłać dwa  
sfinxv z AieXandryi ; k tóre niebawem przybędą 
do Anglii-

 p .  Champollion  młodszy nie dawno uczynił  no ­
we odkrycie,  wcale interessujące: w kol lekeyi  p o r ­
t retów , które przywiózł  z E g ip tu ,  znajduje  się 
po r t r e t  S&choncfiisa, głowy 22giey dynastyi ;  jest 
dn tym C heszukiem  bibliynym , który wziął J e ­
ruza lem  i zburzył  kościoł. l ' t C ham pollion  na po­
mnikach  tego monarchy i innych królów jeńców, 
znalazł  wyobrażenie Króla Judei j  Hoboam a , syna 
Salomona. W  roku 1800 znaleźć portret  lloboam a  
jest rzeczywiście jeduein z nader  zadziwiających, 
odkryć .

IT ia tr  Sirocco.
Rządowa gazeta w P a lerm o , pod dniem 17 ma­

ja, donosi, iż dnia i 5 t. m., gwałtownym wiatrem' 
S i r o c co , atmosfera byłk tak zaćmioną,  źe nawet  
naybliższych miasta gór widzieć nie można było. 
W i c h e r ,  który w okręgu P a lm y  bardzo wielkie  
poczynił  spustoszenia, wyw arł  tfikoź swoję wście­
kłość na okręg Reggio, w Kalabry i  nizszey; pola 
i winnice zostały zniszczone, anaywiększe d rz ew a 
z korzeńmi  powywracane.  Dnia 18 w Jleggio  dały  
się czuć mocne wstrząśnieuia ziemi, które atoli nie 
uczyniły źadney szkody.

F o ru m  A dryarra.
Od roku 1827, rząd niderlandzki  kazał robić od­

kry w an ia  na domyślnein mieyscu F orum  A d ry a n a ,  
W bliskości tuteyszey stolicy (H aga). Dotąd znale­
ziono bardzo wiele rozległych, nader regularnych 
fuudamentów różnych gmachów , k tórych postać 
zewnętrzna może służyć do dokładnego ohjaśnie- 
nia celu pierwiastkowego tey rzymskiey osady. 
K r ó l  dał  rozkaz , ażeby te zabytki starożytności 
rzymskiey,  w c ią g u  teraźnieyszego i następnego r o ­
ku,  zostały odkryte dla publiczności, mianowicie



zaś, dla wszystkich tuteyszych i zagranicznych li­
czonych.  Professor archeologii w uniwersytecie 
Leydeyskim,  Y . R eyvensy pod którego przewodnic­
twem odbywają się te odkopywania,  niedawno w y ­
da ł  ich opis, pod nazwaniem: JXotice e t P la n  des 
constructions R o m a in e s , trouvdes sur Pem pluce-  ̂
merit p resu m e  du F orum  U a d r ia n i.

Z eg a rek  słoneczny kieszonkowy. ^
P . B a r to n , professor matematyki,  .Anglik, mie­

szkający w B r u x e ll i ,  wynalazł  niedawno słone­
czny zegarek kieszonkowy, bardzo pros ty i bardzo 
sztuczny. Składa się on z samey tylko tabliczki 
z tektury ,  na k tó rey  są wylitografowane: godziny, 
skala nachylania się słońca i poczet miesięcy całe­
go roku. Te  oznaczenia są umieszczone w pewnym  
porządku; mały pręt  zegarowy, ścięty, umocowa­
ny  na tey tabliczce , rzuca cień na którykolwiek,  
p u n k t  tabliczki, gdy się ją obróci ku  słońcu, w  da- 
neni jakiem położeniu, l luchoma nitka z o łowia­
ną na końcu kulką,  przebiega po powierzchni ta­
b l i czk i ,  i s^uży do oznaczenia godziny. Pisemko, 
dołączone do tego zegarka słonecznego,  bardzo 
jaśnie i krótko wykazuje jego użycie.  Może ono 
s łużyć nie tylko do poznawania godziny w każ­
dym dnia momencie,  lecz jeszcze do wynalezienia 
godziny wschodu i zachodu słońca, oraz dni, w któ­
rych słońce wstępuje w różne znaki  zodyaku , i 
nachylania się bądź północnego, bądź południo­
wego tey gwiazdy.

J iis to ry a  Stanów  A m e ryka ń sk ic h .
W a żn e  dla dziejopisów Stanów-amerykańskich 

źrzódło otworzą amerykańskie od czasów Golmsa  
kroniki  ( T he annals o f  A m erica . C am bridge  i82g.
8). Autor  wykłada  amerykańską historyą,  jako la- 
topisarz, opowiadając wypadki ,  nie podług ich w y ­
darzenia się, ale według porządku lat,  i w każdym 
razie sprawdzając chronologią z naywrększą , jak 
można,  starannością.

R a d a  rolnicza we F ra n cy i.
Rada  rolnicza w r. i 8 i g d . 2 8  stycznia (n. s.) przy
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minis teryum francuzkiem spraw wewnętrznych u-  
stanowiona i przeznaczona do roztrząsań i porady 
w  przedmiocie wieyskiego gospodarstwa,os tatnich 
lat zaprzestała zupełnie miewać swe posiedzenia; 
lecz Król  Francuzki ,  widząc wielkie korzyści, w y ­
n ik łe  nawet  z k ró tkot rwałych  działań tego ważne­
go w państwie zaprowadzenia,  rozkazał ją odnowie i 
naznaczył do niey na członków PP .  Hrabiego Chap-  
tal,  Hrab.  Tournon, W ik o n ta  Morel,1 Vindais VYi- 
konta.  Alexego Noel, Hrab.  A. Lur-Salus,  Barona 
T ernaux ,  W ikon,.Em. Harcourt ,  Hrab.  Karo la  Poli - 
gnac, Barona §ilvest re członka akademii umiejętno­
ści, Buche dyrektora  zapasnych magazynów paryz- 
k ich ,  oraz P P .  Tessier,  wydawcę roczników roln ic­
twa francuzkiego i Huz ar t  w tytule jenerał -inspe- 
k to ra  szkół weterynaryi .

W y d a n ie  rękopisów.
Ogłoszone jest t łumaczenie łacińskich  L is tó w  

M a rk a  A u re liu sza  przez Afmanda Cassan. S taro­
żytny ten zabytek,  jeden z nayvyaźnieyszych, k tó ­
re  usiłowrania Xiędza M a i  zdołały odkryć  i w y ­
czytać na pal impses tach, powinien in teressować 
ludzi  z ukształconym smakiem. Edycya ta będzie 
zawiera ła do 200 listów M a rk a  A u re liu sza  , pe­
wnego filozofa, dawnego jego nauczyciela i A n to ­
nina , jego oyca przysposobionego.'  Ciekawe szcze­
góły obyczajów i l i te ra tury  są w nich połączone 
z wyrażeniem głębokich uczuć M a rk a  A u re liu sza , 
z tego względu są te l i sty istotnie polrzebnem do-

fełnieniem sławnego zbioru myśli cesarza Filozo- 
a . T e x t  oryginalny,  w  części ogłoszony podług 

l ek cyy uczonego J \iehura , będzie w ydruko w any  
obok z t łumaczeniem i objaśnieniami t łumacza A r ­
m anda de^Cassan.

S z k o ł y  w y ż s z e .
Płzez nowe urządzenie królewska akademia me­

dyczna (w Paryżu)  podzielona jest na klassy czyli  
oddzia ły :  1) klassa anatomii i f izyologii;  2) pa­
tologii medyczney; 3) patologii cb i ru rg ic zn ey ; 4) 
terapeutyczney i hisloryi  na tu ra lney medyczney; 3) 
medycznych operacyy; 6) anatomii patológiczney;
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7) akkuszeryi ;  8) hygleny pUblitznfey, med ycyny  
sqdoivey i policyi medyczhey;  9) meuycytly z'wie- 
rzęcey czyli weterynaryi  ; i  o) Fizyki  i Chemii 
metlycznejy n )  Fannacyi.

■ P o d r ó ż e .
Oto haypoznifeysży list Doktora Zibolda, otrzy­

many w W urcburgu. przez jego stryja, Dom-Kapi-  
tularza Loca: W  porcie Nangasackjru, dnia 5 gru­
dnia 1829. „L‘o dosyć s2cz^.<liU ehi przebyciu tak 

r straszhyćh dla mnie przypadków w Japonii ,  wczo-
la  wyruszyłem z t i e  z im y  i wsiadłem na okrę t J a v a .  
"Wiozę z sobą wszystkie kollekcye, które zebrałem 
właśnym kosztem, w czasie mojego tu pobytu. W i ę ­
ksza tych kol lekeyy część już p lerUey została Ode- 
słaną dó Hol landyi .  Wszystkie  W:ażnieysze rzeczy 
rozległych moich zatrudnień naukowych szczęśli­
wie się dostały na okręt,  przez co położono funda­
ment tnojemu dziełu o archipelagu japońskim, oko­
ło którego niezmordowanie pracowałem cało 7 lat. 
Dnia 20 stycznia, szczęśliwiein przyjechał  do J ło l -  
landyi.  ' /a 8 tygodni powrócę do Europy.  lłądźcić 
zdrowi! ĆJśtnie usłyszycie ode innie więcey,  ą mo­
gę powiedzieć, wiele,  bardzo wiele,  ciekawości” .

Solne i  ogniowe studnie w Chinach.
W  V - 1  ong-Jiicto i Ite -JL iey-T sin g u , w Chinach,  

znaydują się ogniowe i solnć s tudnie, ' należące dó 
fenomenów hu świecie nader gódńyćh uw ag i /  Stu­
dnie te, szerokie nie więcey , jak 5 lub 6 c a l i , są 
świdrowane w'skale,  głęboko na l joo,  1800, a cza­
sem i ńa 3,ooo stop; i, gdy ze studni solnych, za po ­
średnic twem t rzciny bambusowey, czerpa się woda, 
zawierająca czwar tą lub piątą część soli, co do w a ­
gi; zC studni ogńiowey wychodzi  gaż gorący, k tó­
rego po części korzystnie używają do oświecania, 
po części zaś dó wywarzania  soli. Sposób, k tórym 
Chińczycy robią te studnie,  jest arcy prosty;  ale, 
chociaż pracownicy,  jeśli jaki gatunek ziemi gó r -  
ney nie czyni nadzwyczayńych przeszkód , mogą 
prześw idrow ae, od pory  do pory, do dwóch stop: 
cała robola jednak t rwa przynaymniey t rzy lala.

i
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